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s  b o h e n s k a .
Punikt citóiatóśd -sprawy c ieszyńsk ie j p rze

niósł się do Paryża. P óJą/y ł tom  onegdaj 
nasz i unistę* spraw zagrtuncznyoih, Patek , 
a jedna. % g łów nych  p rzyczyn  jego  w y ja - 
»du  było  w łaśnie Ks. C ieszyńskie. Czesi 
a toli już od d łuższego czasu p rzygo tow y
w ali i obrabiali. d la siebie teren u pańs1w 
E n tc ;ay . 'C zesk i m inister spraw  zagran icz
nych. W  Benesz, baw ił w  Paryżu  i L on 
dynie od kilku tygodn i i u żyw a wszelkich  
m ożliw ych  środków , celem  szkodzenia spra
w ie  polskiej. Zdając sobie sprawą z niewąłt- 
p liw ie  w ie lk iego  znaczenia, jak ie , zw ła 

szcza w obecnym  ok iesie  rządów ' demokra- 
tycany-fk, ma- opinia, stora się w płynąć toik- 
że na ur .nicTiie opinii na zachodzie w s du
chu n ieprzyjaznym  d la  Polsk i, a nie jest to 

"dla n iego połączono zc znaczniejszemu trud
nościami, albow iem  znalazł podatne podło
że na podstaw ie nastrojów  jeszcze z cza
sów. k iedy  to  orasa narobiła ty le  hałasu 
z powodu rzekom ych pogrom ów  żyd ow 
skich. Teraz zaś z nicmnie.iszą gw a łtow n o
ścią -występuje p rzeciw  nam prasa socyn- 
listyczna i żydow sko-libeia lna , zarzucając 
Po lsce impeiiyalum  etc., a  to z iei ty lk o  
p rzyczyny, że w a lczym y przeciw  bolszew i
kom. Przedtem  urabiano nam marką za co 
fano-kogrom lw ą, a teraz zaahłanno-impe- 
ryalistyczną.

Wyicorzystują.c te nastroje, a zarazem  
uśv. i: dom iwszy sobie, że czeska  ̂ tak tyka 
pog: om owa w  Cicszyuskiem  poniosła zu
pa ma porażką, albow iem  .przodst fiwiła C ze
chów we właśi-iwem św ietle, a  nadto wy- 
-wołała od. uch w  społeczeństw ie polskiem  
i  Bpi owadzi! a dLa Czechów  k lęskę —  i  j1&- 
c y  bowiem  stano<vią w  Cicszyuskiem w ięk 
szość. a za te ’ i:, skoro z-reagow.ali p rzeciw  
gw ałtom  czeskim , musiała okazać się sła
bo i naszych „b ra c i"  z nad W ełtaw y  —  
P t  Benesz zastosował winy, zgoła  odm ien
ny s io sóo  postępowania —  tak tykę skro
ił nr g, . lijji,-. innego baranka, a raczej w ilka  
v,' o r . e j  skome. W Łyu. ikaclui też w ysto- 
&  wal w  dniu 31 maja. b. r. pism o do  L ig i 
Na.- od ów  w  sprawie Ks. C ieszyńskiego 
i stosunku m ięitzy Po lską  a Czechami. Z  p i
sma tego  okazuje się. że Czesi są ludźmi 
na’ barozi' j s p o iw jn y ilł  i zgod liw ym i. że ao 
Polsk i zawsze odnoszą się z najw iększą ży- 
cr.'::w ością, j;akn do państwa sprzym ierzone
go. że pragną jak  najszybszego przeprow a
dzenia plebiscytu i w yn ik  jego  uznają, że 
■kciiiiiikty w szelk ie chcieli załatw ić w  du
chu ]K)j ;dr>?ni:i. a natom iast Po lacy  ośw iad
czają, że nie uznają pleb.isi.ytu, grożą ze 
rwr.nimn stosunków dyplom ątycznycih z Cze 
c-iiami i projm gują wojnę p rzeciw  Cze* bom, 
■wreszcie dopuszczają sie gw a łtów  w  C ie
sz yńskieni i uprawiają terror, oraz w yw o 
łują anarchię. Konkluduje p. Benesz, że tę
g a  rodzaju postępowanie ze strony Polski 
urażę w yw o łać  w ojnę i spowodować n iebez
p ieczeństwo dla całej Lu ropy, oraz prosi, 
aby L ig a  N arodów  ustanow iła kom isyę 
śle i.i-/Ą, celem  zbadania te j sprawy.

Oprócz wspomnianej m etody n iew innego 
jagn ięc ia  zastosował p. Benesz t. zw. me- 
t o 'v  odwrócenia. Przypom inam y sobie, że 
ćżibci bok  o ć  coś złego  zrobią i spotykają  
się ze strony rów ieśn ików  z zarzutam i z te- 
g j  powodu, natenczas ach obrona polega  
'zwyczajnie przeiłew szystk iem  na tern. że 
g w y n  rów ieśnikom  zarzucają właśnie ten 
i f j  e;zyn, k tó ry  same popełn iły. M etoda 
ta  jest, jak  w idzim y, naiwnie prosta; ałe 
dośw iadczenie wykaz-uje, że  zw łaszcza tam, 
gd-.ie się spodziew am y od .przeciw n ika  nad
zw ycza j przebiegłych sposobów, za stosowal
na r. ze « n iego opisrtna. w yże j p r o s t a  me
toda zw ycza jn ie  nie chybia celu.

O tóż p. Benesz z jednej strony p rzyb ie
ra pozę uciskanej zapoznanej niewinności, 
a  z drugiej strony zarzuca Polakom  te rze- 
ezy . k tóre sami Uz.esj maia na sumieniu.

R ozpatrzm y po k o le i te stawiane nam za
rzuty. P. Benesz obw inia nas o stosowanie 
terroru na Sin ku Cieszyńskim  i w yw o ły - 
w r»ue a-nari-kri. W ykaza liśm y jednak już 
niciodnokrot.nio. że w iośnie Czesi pierwsi 
zdezęli stosować w zględem  Po laków  m eto
do terroru, k tó ry  Po lacy  początkow o przez 
k ilk a  tygodn i znosili z n iezrozum iałą w jwost 
c ierp liw ością  a, będąc przesiąknięci poczu
ciem  prawa, szukali spraw iedliwości i ochro
n o  u K om isy i alianckiej. L ep i ero. g d y  się 
okazało, że to  do n iczego nie doprowadzi, 
a  K on reya  zamiast, pociągać ż lw o fn ia rzy  

wioski *h ii o od ) mvw iedzi--1 ności. przeciwnie, 
w raz ze zbiram i czeskim i w ystępu je prze
c iw  Polakom , wów czas P o ls cy  chw ycili się 
samoobrony. Czesi jednak .'m irno tego. m a 
ili odw agę przedstaw iać fakt, odpierania 
terroru i gwałtow i czeskich, jako  polski te r 
r o r  i anarchią!

P . Benesz zarań ca jfwm, żr orzem y do 
w o jn y  z Czechami, a Sejm  polski uchwali!

rezolucyę, w zyw a jącą  rząd do zenvan ia  sto
sunków dyp lom atycznych  z  Republiką oze- 
sko-słowaiclcą. Następnie tw ierdzi p. Benesz, 
że rząd czeski nie dopuścił n igdy, aby ja 
kiś dziennik g ro z ił pańsf wu sprzym ierzone
mu. w ojną. Tym czasem  aapomina p. Benesz, 
że przed i  podczas m ajow ej o fen zyw y  Bol
szew ick iej, g d y  fron t polsk i na północnym  
wschodzie znajdow ał się w  niebezpieczeń
stw ie, ^sprzym ierzona" republika czcsko- 
słowaoka o fieya ln ie  naw ia/zy wała rokowa
nia polityczno-ekonom iczne z  republiką so
w iecką, a pisma czeskie, jak  ,,Moravsko- 
Sle./ski D ennik" i inne, w zyw a ły  otwarcie 
do zaw arcia  sojusru Ozccii z Sowdcpdą 
przeciw Polsce. Rów nocześn ie zaś orgie ter
roru czesk iego  w  C ieszyńskiem  doszły  do 
n a jw y ż  izeg’0 napięcia. N ie  dziw im go prze
to, że w obec tak iego  postępowania C ze

chów, społeczeństwo p oM d e  oburzyło się 
i Sejm  w ezw a ł rząd, aWy użył wszelkich, 
nawet najostrzejszych środków, celem  obro
n y  praw  polskich, gd yb y  Czesi nie zaprze- 
stali swej wrogtoi d la Po lsk i roboty. Ta  
uchwała Seimu by ła  zatem ty lk o  odpow ie
dzią, na ofm yalne i n ieo fieya lne n ieprzyja- 
c ieB k ie enuneyacye cz«>sble w obec Polaki.

P. Benesz tv,iieid zi, że Czesi bvłi ożyivie- 
ni zaw sze duchem zg o d y  i starali sie za ła
tw ić  w szellde k on flik ty  w  drodze ugodo
w e j i pokotow ei. W idoczn ie  ziąpiomiuał p. 
Benesz o zdradzieckim  zbro jnym  napad,ae 
Czechów  na .^przymioraonyio/b." i „braltnicb" 
P o lak ów  w styczniu 1919 i opisanej jiew y- 
że j n iepuzyjaciobk icj ak ry  i z e  strony Cze
chów  !

Podnosi następnie p. 'Benesz zarzut, że 
Polacy nie chcą u/naó plebiscytu, a Czesi 
natomiast pragną jak najszyłozego przepro
wadzenia tego ludowego ąłosowaaiia. Jest 
to znów  przekrętne przedsrr.wienie sprawjy. 
Włośnie Policcy żądali i nadal domag.ają się 
płebiswbu. ale plebiscytu sprawiedliwego, 
bez tenoru i gwałtu. Polacy uzn ją spra- 
twedlnyy pkbiacyŁ ąjo uznają zaś plebi- 
scjtll siaJszowancgc jjjłti jest przygor.ov.y- 
wrny pray pomocy, p. de ManneviLIe‘a.. Za
chodzi więo iucporozuinienie, którego Czesi 
w  żaden sjiosób wyjańnżć sobie nio dadzę 
i contra meliiorem seientiem twierdzą coś 
wręcz przeciwnego. Jak zaś naprawdę Cze
si zapatrują się na znaczenie plebiscytu na 
wypadek, gdyby plebiscyt w ypadł na ich 
niekorzyść, wszyscy dobrze pnwętnmy: 
oświaUczają zendnie, że Cicązyń.diiego, tej 
„pwły korony św. Waicława", nigdy nie od
dadzą w ręce polskie. Zresztą prezydent 
Sejmu czeskiego, p. Tomaszek, w swej ofi- 
cyalnoj mowie przy otwarciu Sejmu nie
dwuznacznie oświadczył, że Ks. Cieszyń
skie jest i będzie czeskiem i że „prawo" 
czeskie zwycięży polską .,p zeiuoc", a dzien
nik ,.Naród ni Listy" z cizcrwca b. r. na 
wieść o możliwości kompiomisowcgo zała
twieni?. sprawy i ewentualnego podzielił 
Ks. rzeszyńskiegej protestu;e przeciw odry
waniu Tizesliich kawałów ziemi. Czyż wiec 
tak: wygląda uznawanie płobwcyiu ? Istotą 
plebiscytu jest przecież, że sno-ny pł ?iizar 
praez pewien krytwczny cz-rs jest bezpań
ski. dli a siebie suwerenny, a nn.-stępnie pray- 
padnite ternu państwu, za którcm ludność 
się oświadczy. Jrłei bedz.io wruik. tę "o w  
stasiowiska prawno-państwo wego p r/J::ąd :ić 
ńąrnzje nie wmlno i nie można. Tym.'"''rem 
tak ofioyalna osóhig? jaik prarćflent, Beinin 
p, Tomaazbk, w ’ inangnraicyjńe.i przemowie 
uderza w inne tony! Czyż Jest to w po
rządku? Czy pokrywa się talu stan rzeczy 
ze słodkiemi zapewnieniami p. Benesza ?

Ostatniio z n ó w ,. gd v  rz.ąd polski zdolr, 1 
się nareszcie na czyn  - i w obec wstrzym ania 
transportów  amunć-yt pracz Czechów  
wstrzym ał dóttaw ę nafty do Czech, r/.ad 
czeski .ośw iadczy ł obłudbie, że nie inońe (? !j 
w płynąć na swych robot;,tików, n iw  pr/epu- 
ściii amuliWyę. Jest. to szczyt pcifiidyi i zlej 
w o li!

Sikoro zratem znajduje się na porządku 
dziennum sprawa, en eidualnoffo ugodowego- 
załatw ion ia sprawy z CzęeJjami. r/ad nasR. 
m ając nta uwadze, że ze strony C/,e bów  
okazyw ano w zględem  nas ty lk o  zła w ole 
i n ieżyczliw ość, y  bron  ugodę tę zabezpie
cz ć  tnkiem i kantelam i 5 zażądać od Cze
chów takich zastawów , by odeszła im o m o 
ta do w iarołom stwa. Dla C zccbów  powieni 
tak, jak  dla N iem ców , firnowy w szelk ie  są. 
n iestety, ty lko świstkiem  papieru. J. D.

Hiebezpieozeństwa niemieckie.
Grudziądz, 10 czerwca 1920. 

Niemcy wsehedui żyją teraz wiellćnni i pod- 
niosłemi radziijami. Po obu brzcaacb 'Wisły 
mówi się teraz w słowach pełnych radosnego

wzruszenia. —  na jednym ‘brzegu głośno, na 
drugim jeszcze po-cichu —  o bliskim dniu, kie
dy korytarz połMu przestanie rozdzielać nie
mieckich braci. Z ust do usi przeenodzą języ- 
Idean Bismarcka i Tiedomanna podawane nie
prawdopodobne wprost brednie o boJszewi- 
ck i-i-li tryumfach i pilskich klęskach i o teo 
ostatecznej bliskiej już a tale namiętnie oczeki
wanej katastrofie „sezonowego petitowa" t. j. 
Polski. K ijów , Berdyczów i  Borysów zjdobyten 
czerwona armia pędzi Polaków piki Mińsk! Za- 
j;jj:-,!0 Glińska, ostrzeliwanego gwałtownie, jest 
tylko kwestyą lulku godzin. E olszowi cy posu
wają się naprzeki między VVilnem a Mińskiem! 
W ilno ewakuowane! Warszawę seybko stawia 
się w stan obrony. Polski rząd wzywa do woj
ska każdego, kto choć trochę jest zdolny do 
noszenia broni. W  Warszawie wielkie • Dlakaty 
ogłaszają, że kraj jest w  niebezpieczeństwie z 
powoclu groźnego zbliżania się bolszewickiej 
armii.

Tukio to radosne iufonmacye ogłasza prasa 
niemiecka-w Beri Lnie, Gdańsku i Królewcu. Pry 
watne, z ucha Ido u« La szcutane. „komunikaty", 
przedstawiają sytuacyę Polski jako nieodwołal
nie beznadziejną. Bolszewicy rosyjscy stali się 
wn śzcio wśród Niemców wschodnich popular
nymi. A  był czas, kiofly berlińska „Deutsche 
Zeitung" nie szczędziła im wymówek i zarzu
tów z rreyi braku dyscypliny, nieprzygotowa- 
nia i t d. Było to w  pierwszej połowie maja, 
gdy ku rozgoryczeniu Niemców arinia Rydza- 
Śmigłcgo wchodziła w bramy F ijowa. Upada
jące serca niemieckie pocirazaia jełdmak w ów
czas rMakcya tego hakaWsty ezneęro pisma na
dzieją, że na Kaukazie znajdują się wyborowe 
wojska TroclJegoj i że już przedsięwzięto prze
gotowania do koiltrdfenzywy bolszewickiej niio 
dzy Dźwina a Berezyną. Trocki nie zawiódł 
swych wielbicieli ż „Deutsche Zeitung", .,T3- 
gliclie Rimdsebaii", „Looąf Anzeiger", „Danzi- 
ger ?,eituńg“ i  tylu, tylu innyćh na wschodzie 
od W iśly  prowadzących jadowitą przeciw ‘Pol
sce kampanię prasową.-Lokalne sukcesy sowie
ckiej annii na połnRnie od Dźwiny, rozdęte 
przez saiinyc?) bolszewików, oraz ich sympaty
ków w Ptadżie, Betonie i Londynie do fantasty
cznych wprctst .1‘Gizmiariiw. zmieniły radykalnie 
opinię niemiecką o wartości bojowej Jtraśiibar- 
m icrów  i nasti ń ły  Niemców' na wysolu ton-da 
my i nadziei.

N ie ImirH/.o stę jui naycct kryją ze swymi pla
narne. Głóyuiie ich< interesuje, kiedy boBzewi- 
cy mogą stanąć pod Warszawą, a przynajmniej; 
Biedy zajmą Wilno. T e  chwilę uważa ;ą bor.V ui 
zĄ^o^lpowioelilią do swego wystąpi.uiic. ..T iito- 
chc RŚniiP-ichau" wrraża wątpliwość, czy pol
ska armia z pod K ijowa zdąży na czas przyjść 
z pomocą M ar,sza wie, na którą nadciągają z 
i»o<l Polocka sowieckie woRka. i stawia pytn- 
nre, czy Po1,.k im uda się utworzyć jeszcze 
frout, gdzieś na wściubi od Wisły. WT spjmic| 
bawarskim pru/.ydent ministrów mówił, jakby
0 pewniku, że Polska będzie zalana przez c z c - ! 
wc-ne armie i ten frazes „Polem fiberrant", po
wtarzają z uporem wszystkie oraany prasowe 
riomiockie, wyi-lio<7z,aae na wschód od kahy. 
Załogi n i rnieckio n?W wscliodnią granicą wzmo 
cnioiip, zapewnił bawarslu jircmier. Tu na Po
morzu wie każde dziecko niemieckie, że w Pru- 
siocb wschodnich zgromadzone są wojska nic 
micckie w dziesiątkach tysięcy. A  „Lejilscke 
Tagoszcitung" wyraża żal. że rozwiąipino woj
ska R- Iticuni...

V/ jakim celu rayni się te przygotowania? 
Aby obionić NBm cy przód czojrwoną armią. 
Orżywiśćic! WiaHomo dokładnie, od czego ta 
obrona ma się rozpocząć. Póloficyalna „D. Allg. 
7.itung“  pisze nrzecicż o obawach Niemców, 
żo bolszer.dcy, jako spadkobiercy fMachterben) 
Polski podniosr pretonsye do niemiecniego ob
szaru Prus Zacliodnich. Trzeba bodzie zatem —- 
dajcrMo ido zrozummnia każde pismo i każdy 
Niemiec ma wschodzie — zająć polskie Pomorze
1 tereny ph biscytowe, gdy tylko bolszewicy 
wezmą Wilno. Trzeba zająć Pomorze, by je 
oebronić przed zalewom bolszcwicldem. Ang,:a 
pogodzi się z faktem dok on anem. Bcr*zie mu
siała się pogodzić,- bo albo połączone Rosya i 
N iemcy będą dość groźne, albo Niemcy, załam? 
i zrewolucyonizowane przez bolszewików będą 
jeszcze groźniejsze, by ofcebrać ochotę do inter 
wencyi. Francyi n'kt nawet o zgodę, me będzie 
pytał.

Byle tylko bolszewicy nadeszli! Alarmu je się 
więc uą całym wschodzie Rzeszy i ną Polskiem 
Pomorzu opinię niemiecką, że już.- już 3ą pod 
Wilnem, zamiiszcza .się tłuste, t\'tułr „Prusy 
W-chodnie w ni shezpięczeństwie!" „Warszawa 
zagrożona!" Bije się na trwogę p-zdd bolszewi 
kami, by zaj-mie Pomorza i Mazur uczynić spra
wą. pilną i niecierpincą zwłoki. A jeśliby Trocki 
zbytnio się opóźniał to panuje V’śród Niemców 
wsebodnio-pruskich silna woia przyśpieszenia 
jego pochodu przez zbrojny najazd oddziałów 
niemieckich na Pomorze. Z rozkaz.u, czy bez 
.rozkazu Berlina —  wszystko jedno. Nowe pracd 
sięwzięcie Gohza. tylko tym ratom dla w iel
kiego patrvotgrzn°go celu, za którym staną 
uuiliony Niemców: dla odzyskania Prus Zacho
dnich, pod pezoiem obrony przed bolszewiz- 
inc.m. Plan p, osty i wcale rozsądny. Złączy się 
z nim powstanie na terenach plebiscytowych 
i 2:1 kilka miesięcy fsangv:inlcy Sądzą, że w

sześciu tygodniach) granice Niemiec i Bosy i z 
r. 1914 będą przywrócone.

Takie nadzieje i taką sytuacyę r.a naszej za
chodniej granicy wywołało przedłużenie się 
wojny polsko-botózewickiej i sama perspekty
wa militarnego zachwiania się Polski. Pomija
jąc fantastyczno nadziejo i tendencyjne wym y
sły o uaszyc.li klęskach, nie da się jednak za- 
pracezyć, żc samo przedłużanie się wojny z jej 
zmiennymi epizodami działa, na Niemców wacho 
dnlch i działać będzie zachłbajjico do awanćtir- 
niczycii planów i czynów, które mogą, sprowa
dzić musłychaf.ie groźne koniplikacyc. Phwily- 
wai Poiakom, stojącym tu u zachodiifej giranicy, 

ii obsbrwującyin skiero-wanie o b e d ^  wszyst- 
' kich wysiłków polskich ku wscłiodowi z zuj eł- 
•noni zaniedbaniem zarhodiuch problemów gra-

Zwyczajae (za w<erez nonparel. lab jego miejsce; Mk o* —
.  nklad tabelaryczuy »  4’—

Nadesfane (za n ieraz nonp.) m 7'—
Nekrologi • * ,  »  * 5*—
Koaiun>katy (po kronice). . • «  .  10'—

 ̂ Komunikaty przed kroniką »  !£*— I  .
Pa3ki (2 i 3 stronica) . . . . . . . . . . .  » loO’— k
Załączniki, prospekty i Ł p. dla prenumoratorów |
m ielsowyck i zajuie.iflc©v,-ych za IM  efT7,eanr>'ar v̂  ̂ TT*— 'j

P  —
jnicznyeh —  nasuwa się rozpaczliwa myśl. će 
j w Wa.rszawie zrezygnowano z te.enów p;eb:- 
scytowycb, i że nawet posiadanie Poznania i 
Pomorea odczuwa się jako pewną przeszkodę 

,W realizowaniu koncencyi na wschodzie. T y  Ib’  
tam przecież jest jeszcze państw do budowania 
i tylu ataaranów znajduje się bez ziemi! To 
Ukrainie może przyjść kolej na Białoruś. Krym,

, Kubań, na państwo K irgizów ! I  aby mibć swe- 
'boilę działania nad i za Dniepram, czy pclity- 
] gy warszawscy nic zamykają oczu na nieb. z- 
jłicczeństwo niemieckie i esy nie skłonni są ła
wo pogodzić się z faktami dokonanymi... pracz 

Niemców? Ale chyba Sejm nie jest jeszcze t ę
go zaania, że granica zachodnia z roku 179J 
jest dla Polski jedynie udpowieduią!

Rozkaz gen. S zew sk iego .
Wilr»o. P. A  .T. Generał l i  oni S z e p t y c k i  w zawody z armią, zmagającą się bohatersko 

z okazyi szczęśliwego pr/elńegu kontrofenzy- na zicini, niszczyli w  powietrzu nieprzyjaciela
wy. wydał następujący rozkaz: eiężidmi pociskami, dostarczając równoczcśtnj

Żołnierze! Ofonzy wa boiszcwic.ł..a, pro wad-o- cennych wy wiadów. Fuukcyonaryusze kolejo- 

na przeważająccmi siłami z północy na. M olo-! wi, cywilni i wojskowi sprawiali się bardzo 

izno, z póhio-n«go wschodu na Mińsk, je s ti dzielnie. W  olbrzymich wysiłkach, z ło i on ,ol 

zupełnie zakończona. Bolszewicy mugą. w praw -jna rzecz wojska, walczącego bez przerwy, 

dzio poszczycić się czasowym sukcesem, dzięki J okazali liart i zrozumienie obywatelskie spra-

jednak w:ueczności Waszej, kndiani moi żoł- ( wy, pełniąc więcej, niż im obowiązki nakazi -
nierze. powiodio mi =,ię skruszyć r.kcye Drze- wały. Bohaterów jednak wymieniać nie mo- 

ciwdziaiającą, • powstrzymać impeŁ atakóc. , ż.na. W iem jednak z doświinlczenia, źc każdy, 

‘bolszewickich i przejść r-aetopire do kontr ł pia-vd*.iwy dowódca, czy szeregowiec, dosko- 
ofonzywy. , j i.olc widzą, co zdzial-.d dowódca, ‘oficer i  żoi-

ltozgromili:’ my przcd>‘\vszystkiem ąkjnie bol- |n:erz.

szf ./ie1 ą, guu a.i cą się nad Berezyną, ki era- j *  Jakkolwiek czekają nas ciężkie jeszcze dni, 

jąca s ic  na M 'ńsk, zagrażającą tyłom całego j to jednak wszyscy mogą być dumni z tego, 

nasziigo frontu. Klęska bolszew!eka na tym czego dokonali w psmiętnycb dniach od- 14 ina- 

oucinku podwala nam utrzymać na stale l i - [ ja  do 5 czerwce • Poległym  bohaterom cześć! 
nie Berezyny, bo zabezpiecza prawy fla jL  'Naród nie zap-„,. ; Wani tego, historya czy-

.1 tyły. . •_ ____ jny wasze sławić będzie, młode generaeye

RozpóCż^HŚJay udfęzpnią r.a linii Locnoj- ąpylnjdą, jak fcibśmy wroga zmartwych-

• .ozatiić’;.-  Dobczyce, rówr.cc .eśruo wzdłuż wstaścj-, budz:p3ey;się do życia Ojczyzny.
■ -.-tSkoł -jov-v;go M olodeczno- Połeck. Ofonzy-1 Ptzcczyiać pr/?d frontem -wszystkich ppa- 
\rr. .pi-wi^Ja ię desKOnak. W  wcikach“tych- -'"wliMjnycli nu oddziałów, kompanij, szwadio-
ę iT 'g l y e 1. 

i Kawale: y? "■
' u’ --s:-,vo;.\;

i

inij, dywizyc, pv.il i piechoty, nów, eskadr i bateryj w łjcznie.
i' ,'częd//ły trad'ów do wypol- 

ieżkiego zadania. Lotnlcr. & ac

żliejsce postoju S-go czerwca 1920 roku, 

p-odp. Szeptycki, gen. broni i dowódca.

Sprswa D iesz^ska.
Praga. P. A. T. Czi-ukui Biuro prasowe do- r gtlyby zgodzili się na niego zarówno Czesi, 

nosi: Na pesio. lżeniu -Zg-0111: dzenia Narodo- jak  i Polacy. Pogłoski te puszczane są celowo 

w ego złożył minie‘.er Tirazar następujące j przez pewne kola Irapcuskie, które za wszel

ką cenę pragnęłyby przyspieszenia rozwiąza

nia spoiu czeskiego.

Inne pogłoski twierdz;], że sądu rozjemcze
go żąda rząd polski, czy też czechosłowacki. 

W „bec tegd 'należy stwierdzić, że stanowisko 

obu rządów zostało wobec konfcrencyi amba- 

i sadorćw przedstawione jasno. Rząd czeski żą

dał wzmocnienia wojsk ententy i przepraw łu

dzenia plebiscytu. Kząd polski użalał się r.a 
gwaK.y, oświadczając, że Czesi teiToronr unio- 

niożMwiają plebiscyt. N ikt nie żądał sądu ro z
jemczego. Według ostatnich wiadomości miął 
r/.ąrl polski dać dó zrozumienia, że przyją łby- 

sąd lozjemczy, ale czyni go  zależnym od w y

konania pewnych waninków. Minister dr. Bie

li o s ■/. miał już w ubiegły czwartek wyjechać 
z Paryża, ale bezpośrednio przed odjazdem 
proszono go, aby zaczekał na przyjazd pol

skiego ministra spraw zagranicznych, P  a 11: a, 

który jest właśnie w  drodze do Paryża i ży

czy sobie rokować z dr. Beneszem w  sprav. ie 

cieszyńskiej. Mir.Mer dr. Benesz z jednej stro
ny stoi na tem stanowisku, jakie wyluszczyl 

wcbec koaferencyi ambasadorów i L ig i N a
rodów,?, drugiej zaś jest. przekonanym, że roz- 

strzj gniącie sprawy .cieszyńskiej musi nastąpić 

za zgoda, wszystkich kompetentnych czynni
ków politycznych. Minister dr. Benes: zawia

domił polską delegacyę, jak i miarodajne ko

la iprzymlerzonycn, że chtknie będde rokował 
wiązanie nio zadowoli z pewnością, żadnej st.ro jw  tej tprawie z mmistrew Paflcietn, aby po

ny. Dragą, którą spodziewają "kię tę sprawę j znać dokładnie stanowisko rządu polskiegc.
załatwić, jest sąd rozjemczy. i Rokow ań* między ministrem dr. Benesze* ,ł

Praga. P. \ T . Czeskie Biuro prasowe do- ministrem Patkiam zaczynają się

:..śv.-l.ulecenie: Do wiadomości ogóhi doszło w 

j cstatfiich C7.;:srdi. że aiiatici w sprawach Ślą

ska proponują s p  rorjcmt-sy. Tran sposobem 
jednak walka o „terytoiyuin śląska rozpoczę

łaby się na nowo. U wr iuKśuiy Księstw o 8 S -  
szyńskio za część Czcchoslowccyi i gdy na 

konforencyl pokojowej wybuchł spór między 

uanii a Polakami, t r a l i i my  na tem stanówi- 

« '  u Z ip .szc lojaJni w ;bee naszych sprzymie

rzeńców, pewni pr/yja^ijągo usposobienia lud

ności Śląska C eszyńekicgo '(???), pewni dobrej 
wiary, Gkło-.uii do zgrały (!!!), poddaliśmy się 

pMbi. eytowi. Dążyliśmy do przysnieszenia roz- 

str;-.ygnięc!a, aby zako.k-zyć trudne położenie 

ludności cieszyńskiej i wzajemne rozprężeań.? 

obu państw, co niektórzy Polacy doprowadzić 
chcą do ortat czności. Dr Benesz pojechał do 

Paryża, aby poinformować czynniki zagranicz

ne o położeniu. Jego ak- ya okazała, że n?.- 

ze smnicnłe jest c: yste .(? ? !).

Po kilkakrofiiłeh protestach naazycb u llon- 

ferencyi amabasadorów, j.ustanoT/iła konferen- 

cya przed kilku dniami 7.wrócić się do rządu 
w W arszawie-i Dradze i rozwiązać spratod Ślą

ska Cieszyńskiego przez orzeczenie sądu r e t  

‘eir j£Cgo. Pomiędzy Polska : Czeciiami nio ro

kowano w  tej sprawie. D’ a sprzymarzonych 
rozwiązanie w tej sprawie jest bardzo trudne, 

gdyż chodzi o dwóen sprzymierzeńców, na któ

rych aliantom jw rówm-j mierze zależy, a roz

nosi: Niektóre g zety irare uskie, a za niemi 

także czeskie doniosły o sądzie rozjemczym 
na terenie Ks. Cieszyńskiego, tak, jak gdyby 

sąd rozjemczy był już faktem dokonanym i jak

dzisiaj.

Wszystkie pogłoski o sądzir rozjemczym, albo 
ewentualnym rozstrzygnięciu spiawy cieszyń

skiej przez króla belgijskiego, są w zupełno
ści przedwczesne.
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'lam ieszcia wywiad z czeskim prez. min. Tu- 
szarem- na Ic-raai fcwi£c.-tył cieszyńskiej. Tuszar

oś .vi:!Jclflzyi:

Stan nieja.-nośei. w jakim się znajduje za- 
guilnteuśe cieszyński*-. nie dopuszcza oficyal- 
nvch i wiążących wynurzeń. Kastą pi:; one do 

picro po powrocie tira Benesza i po złożeniu 
pr.cz nic2C sprawozdania co do szczegółów. 
&s-:(d i opium publiczna są jednakowoż zupeł
nie -  tom zgodne, żo postanowienia traktatu 

pokojowego w  Wersalu i St. Gerniain nie mo

gą ttezaać w żadnym punkcie jednostronnej 

smarny, lub rcwizyi.
Nie należy zapominać, żc czechosłowaccy 

przedstawiciele na konferencji pokojowej swo

jego enem  z ciw/jMum sercem zgodzili się na 

ftądsnic pefekae- co do plebiscytu i że szerokie 
kola ludności w Cieszynie, na Spiszu i na Ora

wie zaangażowały się duszą i sercom za po- 

rw l n im i przy Cacdiosłowacyi (? ? 1 !). Poza- 
są miarotóajłTF #tx oceny obecnej sytuacyi 

oś .-riudmicnfer, fctśfc? złożyleni na cr.egrtajszem 
posiedzeniu secatu i na wczorajszem posiedze- 

DWI fe lw  pO.-dów.

| łalncści, jeżeli ich nawet ożywiają najbardziej 
życzliwe i wyrozumiałe ftierpim yje) uczucia, 
napotkają szereg niemiłych dla siebie b i e  r p o 
d z i a n e  k.

Jeżeli Polacy sądzą —  mówił, pddkreśiając 
i  każde płowo p» Njfcowskij —  że znajdą tu d o j- 
j r s a ł a  m y ś l  p a ń s t w o w ą ,  jodyny ukraiń
ski front narodowy, bogactwo sił dla budowni- 

; ctwa państwowego, ludność przygotowaną do 
rozumnej pracy, to p o z o s t a j ą  w b ł ę d z i e ,  
a b ł ą d -  ten może się okazać f a t a l n y .  Nie 

' należy zapominać, że wola Ukrainy do bytu 
I państwowego posiada charakter ty iko  ogólne
go dążenia fobszczago ustruralenja), i że lu
dziom zachodu wychowanym po europejsku 
trzeba wykazać maksimum tolerancji w stosun 
ku do naszego zacofania, do naszego azyaty- 

■ cko-rosyjskiego wychowania i naszego niewy- 
jsokiego poziomu kulturalnego.

„W p ro  n feWSaB
Poseł N ialzisWeowTtki pepeeaowiec, a więc 

. '  or :K jednej z najbardziej „federalistycz- 
n 1 cli" puny i, który w celu wysondowania o j ii- 
mi w  ter *pT*we M ł  poetycznych litewskich, 
ł,;i'.v i dłuższy czas w Kownie. niinł ciekawą 
r „nu we z miarodajnymi politykami litewskie- 
mi na tcaa t stosisiku republiki litewskiej do 
Poiw.i. Mówił © aąstdnicniach poluyki zagra
nic/ ii ej L itw y 7, ministienr, spraw zagranicznych 
prwf. W » i d .  a ;t ra :> . jednym z najwybitaiej- 
s..y*h mężów sranu ud*.’, ej republiki i ks. K m  
P .% v  1 c z a s c m. prz°dsi.‘>v.'icielein potężnego i 
wpływowego stronnictwa chrześcijańskiej dc- 
jnokmcyi. Neweitmye pól: i yk ów litewskich o 
,.f‘ -b,.acyi /. Parska*- podajemy poniżej.

Na zapalanie moje —  pisze p. Niedziałkow- 
sk' - odpowiitlzinl prnf. Waldenmras, co na-
Stepeje:

—  PcStyka Ptewska kroczy zgoła odraien- 
noa*i dr-gmwi. nżż peTtyua polska. W y chcecie 
z! ndowar w?«a*i Wok narodów od Finlaradyi do 
Rumu: ii, rny u wa żniny ten plan z a  b e z n a 
d z i e j n ą  a w a n t u r-ę. W v chcecie przeciw
stawić się Kosy i i Niemcom, juko siła samo
istne: my szuka*iv pwuanmicuia ze wszystkimi 
na-zymi sąsiadami. W y budujecie niepodległą 
Ukrainę i Białoruś; » .y  radzimy, żc k w p s t y e  
b i a ł o r u s k a  i r. k : a 1 k S i  .. e w n ę- 
t r r s e m i  k w  e 3"t y  a-m i R o s y  i. W  mchu 
bi:"h*nisfcitfl pracują albo ukryci Polacy, albo 
ultiyei Rosyaałs; prawdziwi Białorusini —  to 
VVat oakoT Siewaczko i cała ich grupa, ci w y
rzekli się dawuo Mińska. Wilno zaś i Grodno

"'uznali za część składową L itw y. P r o g r a m  
f e d  e r a  e y y r r y  —  t o uA o p i a.Litwini nie 
chcą mieć z atą nie wspófereg®. Litwini wyrze
kną się raczej W ilca, niż wyrażą zgodę na fe
derację z Poiaką. Wilno musi być litewskie.

—  Czy jednak nic należałoby spytać o zda
nie co do jej przynależności państwowo] samej 
luiiwobri złem Wileńskiej i Grodzieńskiej? —  
Zapytuję skromnie.

P. Wuferriara:- uśmiecha się.
—- Proszę pana, t. zw. samookreślenio zban- 

km towalo chyba ostatecznie. Rozstrzygają in
teresy i potrzeby państwowe. My —  Litw ini 
o t r z y m a m y  W i l n o ,  b o  t a k  b ę d z i e  
c h c i a ł a  F n t e n t a ,  zwłaszcza A n g l i a .  
Poparcia WułTkiuy Brytanii jesteśmy pewni. 
Gdyby w sr kże j to zawiodło —  będziemy cze
kali na Fok isa. wciśnięta pomiędzy Rosyan i 
Niemców, nie zdoła już starej stolicy litewskiej 
bronić. W tedy wybije nasza godzina.

Tek mówił litewski minister spraw zagrani
cznych. Naiwnie czj cynicznie? Przyszłość po
każe.

Po wysłuchaniu poglądów twórcy oryentacyi 
r : m:eekiej w społeczeństwie litewskim, udał 
sie n. Niedziałkowski do ks. Krupowiczasa.

Ks. K r u p o  w i c z a s  poprowadził go do 
E.apy wschodn:e-j Europy.

- -  Cito granice etnograficzne L itw y ! —  po- 
wkzda tryumfująco. Spoglądam i... szoroko 
otwieram oczy. W yobraźcie sobie linię, która 
sięga niemal L  i b a w y  na północnym wscho
dzie. biegnie dalej wzdłuż wybrzeża Bałtyku, 
obtjpnnje caśs L i t w ę  P r u s k ą ,  Zagarnia na 
zackadzie P , i a ł y e t o k .  B i e l s k  i  B r z e ś ć  
L i t e w s k i ,  przechodzi pomiędzy M o ł o d e- 
c z n e m a M i ń s k i e m ,  by zająć na wscho
dzie D y n a b u r t r .

—  Czy tu wszędzie jest większość L itw i
nów —  pytam—  uaprzykakl w  Białymstoku?

—  No, niezupełnie, odpowiada spokojnie kie
rownik litewskiej większości parlamentarnej — 
ale ongi mieszkali w tem calem terytoryum L i
twini, a zresztą uwzględniliśmy konieczne po
prawki strategtey.rre i gospodarcze.

Ks. Ićru powierz as zapala się i mówi dono
śnym, mocnym głosem.

—  O f e d e r a c j i  n i e m a  c o  m ó w i ć .  
WD.no nie może podlegać żadnej kwestyi, ża
dnej dysknsyi. Los Białorusi nic nas nie obcho
dzi; mech sobie radzą sami. P o l a c y  —  t o  
z d e c y d o w a n i  w r o g o w i e  L i t w y .  —  
W  i 1 n.o o d d a  n a m  A n g l i a ,  albo też o d- 
b i e r z e m y  j e  o r ę ż e m .  Co się tyczy Bia
łegostoku, kresów połodipowo-zacKodnlch, nio- 
żemy bodaj peezynić drobne ustępstwa.

Walki na Ukrainie.
Korespondent „Kuryora Warszawskiego*4 w 

następujący sposób przołstaw ia ogólny zarys 
v, alk ostatnich na Ukrainie :

Punkt ciężkości przenosi się obecnie mi 
front południowy. Lew e skrzydło wojsk bol

szewickich, zasilone nowemi, przybylomi z Kau
kazu, rezerwami, przeszło d.o ofenzywy.

W  końcu maja na front ten przybyła *z Kau
kazu cala armia konna, pod dowództwem by
łego wachmistrza Gudiennego. Armia ta, sfor
mowana na południu Rosyi w czasie ofenzy- 
xv  na froncie denikinowskim. utworzona była 
■>. młodych kozaków dońskich, przychylnych 
rządowi sowietów, oraz komunistów i wszel
kiego pokroju awanturników. Następnie włą
czono też do niej niektóro oddziały jazdy, któ
re od DenikTna przeszły na stronę „czerwo
ny cl i“ . Dobrze zorganizowana, ubrana i zaopa
trzona w  doskonale konie, armia Gudiennego 
przyczyniła się w  znacznym stopniu do roz
gromił Dc-nikina i ona to  zdobyła Kaukaz.

W  połowie kwietnia b. r. armia Gudiennego 
otrzymała rozkaz wymarszu na front przeciw- 
polski. Dnia 19 kwietnia przybyła w  konnym 
szyku do Rostowa i stad pochodem wyruszy
ła w kierunku zachodnim. W  końcu nwja od- 
] ziały tej armii stanęły już na Podolu, gru- 
pująe s:ę w pasie przyfrontowym.

W  walkach z jazdą naszą t poniosła armia 
konna dotkliwe straty, a jedną z brygad jej, 
po jirzybyciu na nas?, front, całkowicie, wraz 
ze sztabem, przeszła na naszą stronę. Fakt ten 
niemiłe dotknął bolszewików, uważali oni bo- 
wiem armię konną za najlepszą swą siłę.

Dzięki swojej prze .va’.-Tze liczebnej zdołała 
jednak jazda bolszewicka przedostać się poza 
Unie naszego frontu, lecz w ślad za nią w y
ruszyła. nasza dzielna jazda, co chwila nie
pokojąc nieprzyjaciela. --

Jednocześnie rozpoczęli bolszewdey energicz
ną akcyę wzdłuż prawego brzegu Dniepru 
i z południa na Białą Cerkiew. Na północ od 
K ijow a zdołali bolszewicy również zgromadzić 
poważne siły i zaatakowali oddziały nasze na 
tym odcinku. Giupa ta zagraża poniekąd woj
skom n-aszym w  rejonie Kijowa.

Jeśli wziąć pod uwagę jednoczesną energi
czną ofenzywe przeważających sil nieprzyja
ciela na południe od Kijowa, tudzież rozpo
czętą. akcyę armii konnej, liczyć się trzeba 
poważnie z niebezpieczeństwem, zagrażającem 
bezpośrednio militarnemu posiadaniu Kijowa.

Wszelkie chwilowe straty terenu w yw oły
wane względami strategic-znemi, militarnie bio
rąc, nie mogą być* uważane za nieszczęście lub 
katastrofę. Prowadząc wojnę, trzeba być za
wsze przygotowanym na- jmwne straty i w y
gięcia linii frontu. Nic zapominajmy przytem, 
iż w' obecnej chwili cały ciężar wałki z bol
szewikami. na naszych jedynie spoczywa bar
kach, a liczebność wojsk bolszewickich na 
froncie polskim, wobec /likwidowania innych 
fron! '.w przedwbolszewickich, wzrosła conaj- 
mniej dziesięemicrotnic.

k owych
UROCZYSTA W IECZORNICA. Po dzisiej-; 

szej uroczystości pośwdęćeaSu sztandaru dla j 
2-go pułku szwoleżerów, odbędzie się o god z .! 
8 wieczorem w  kuchni obywatelskiej przy ul.

Zaw iadom ien ia i kom unikaty. 

ZEBRAN IE  CZŁONKÓW  S K ŁA D N IC Y  K R A-
*.• i • F  ‘  i " ‘ W IE C K IE J  w Krakowie odbędzie się dniaPramciszkanskiej 1. 4, wieczornica, wydana ra

cześć delegacji tegoż pułku. Równocześnie od- l o  cz^ a 1929 ° T» 0̂ :  6 w lonka! “  Koia 
będzie się tamże wieczornica dla Spiszaków sgeza!1?kie:go, u . Jag-el onska J, p.

i Grawiaków, urządzona przez Komitet spisko-J D Z IA łW A  SZ1C0LNA w  MODLIBORZYCACH,
_  _____  . powiat Janów Lubelski, składa na cele plebisoyto
Z UNIW ERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO, w e'kw otę Mp. 360, zebraną z przedstawienia 

P. Minister W . R. i  O. P. zatwierdził uchwałę w czasie obchodu Trzeciego ‘ BFaja. 
grona profesorów wydziału filozoficznego UniwJ CSURONY KRESÓW ZACHODNICH

• u i - i  ■' . T . tf—., , za posredlnctwem dyr. Marc. Dutkiewicza, zło-zyło
Jagielh, udzielającą Drowi Janowi W ilczyń- zjednoczenie kupieckie 3.500 mk. 
skiemu weniam docendi z zakresu zoologii. ! HI CI W AKACYJNY KURS UNIWERSYTECKI 

Z K O ŁA  MIAST MAŁOPOLSKICH. W  piątek W  ZAKOPANEM, urządzony staraniem Związku 
odbyło się w miuristracie kwartalne posiedzę- h0'' nauczycielstwa szkót powsz.. subweneyonowa- 
, • , - , _  N . . . , , . , , ny nrzez Ministerstwo W. R. i O. P., odbędzie się
mo wydziału Koła miast małopolskich pod począwszy od 26 lipca do 28 sierpnia wkicznie. 
przewodnictwem prezydenta m. Lw ow a Neu- Wykłady odbywać się będą codziennie, z wyją- 
mana. Oboc-ni byli: wieetprezcs Koła Rolle, tkiem świąt i' niedziel, oraz dni, przeznaczonych
członkowie wydziału Dr Tertil z Tarnowa, na ^ “ {d naukowe w.godzmach między 9 a i,
. ttt* a • f\ -tt i i • w sali „Sokola**. Wykładać będą.: prof. Kutrzeba,
AywaiS z WiolK-^ki, Dr Krogulski z Rzeszowa, Heinrich, Odrzywol3ki, Semkowicz, Sawicki, Pere- 
Dr Kosfcrzew^ki % Przemyśla, inż St-roka z Do- tiatkowicz i inni. Wszelkich wyjaśnień udziela se- 
iiniy, Dr Dajsertberg z Limanowy, Mayzeł kretaryat W. K. U. (p Roman Sowa) w Krakowie,
z Oświęcimia, sekretarz Koła  r. mag Dr Przeor- ^  gedż. 6 7, do 15 lipea — a
, . „  . . .  . od 16 lipca w Zakopanem, gdzie po mtormacye

ski. V\icfiprez. Re,Ile złozył sprawozdanie z Zg-jaS7ać się nalp-ży do p. R. Sowy lub I\L Wójtowa 
czynności Biura za I I  kwartał b. r. i prz"d- w gódz. przedpołudniowych (10— 12) w bursie 
stawił zarys działalności na przyszłość. Spe-, szkoły przemysłu drzewnego (cl. Krupówki). Kur

cyalnie rozpatrywa.no a-praw-ę ustroju adnuni-; SyZj°Ą2D RAJOZNAWCTY*1 & W  KAZIMIERZU j równawcze. 
stracyi państwowej i stanowisko, jakie w  mm NAD WISŁĄ. Łódzki oddział Polek. Tow. Kraj. !g tr 176 
przypaść winnn samorządowi miejskiemu, spra-; erganizuie ogólno-polsiri zjazd krajoznawczy na j 
wę ordwnacri wyborczej dla gmin, przvczem 27 1 28 '>• m- w Kazimierzu nad Wisłą i zaprasza
szczególną uwagę zwrócono na stosunki wsJio- Y S7' ^ tkie Odziały P. T. K  członków P ._T  K.
. . . : . . .  . , , . „  , ;  , . i pokrewne orgamzacye, Tow. kulturalne i t. d.
dniej ezęsn Małopolski. Następnie runowi ono Zgłoszenia f z podaniem ilości osób i ich płci) na 
sprawy frnaeeowe i położenie obecne m iast,: ręce n. Fiedlera. Łódź, uh Kościuszki 17. do 15 bm. 
wreszcie sprawę aprow izacji i horoskopy na ! POLSKI FUNDUSZ WDÓW I SIERÓT WOJEN-

Potekiegoi
.-ydaje pod re- 

dakcyą prof. I.oopoldn Węgrzynowicza nadzwy
czaj starannie wydawany miesięcznik krajo
znawczy dla młodzieży: „Orli L o t“ . W ycho
dząc ze 9Um7.iMgf. założenia, że przodewszyst- 
3<iem młodzież należy zapoznać z krajem oj
czystym i wzbudzić dlań w nioj miłość, w  ar
tykułach, opiumowanych przez pierwszorzędna 
siły, umiescza „Orli Lot“  opisy różnych okolfo 
Polski. Pismo to jest także starannie ilustro
wane. Ostatni numer z czerwca poświęcozot 
przedc-wszystkieu; Spiszowi i Orawie.

Książki nadesłane do RedakcyL

„ N a u k a  P  o 1 s k a“ , joj potrzeby, orga- 
nizacya i rozi.ój. Tom II. Rocznik Kasy Pomo
cy d la  osób pracujących na polu naukowem 
imienia Dra J. Mianowskiego. Warszawa, 1919, 
Str. 676.

„W  s k r z e s z e n i e  P a ń s t w a  P o l s k i © -  
g o “ , szkic historyczny. Tom I. 1914— 1918, 
Kraków. 1929. Krakowska Spółka Wydawni
cza. Str. 240.

„ N i e b e z p i e c z e ń s t w o  K o r y t a r z a  
c z e s k o  r e s y j s k i e g  o1-, z 2-ma mapami 
Go mów: o tem prasa polska? Warszawa, 1920. 
Księgarnia E. Wende i Ska. Str. 180.

K l a w e  J a n i n a :  „Totem izm  a pierwo
tne zjawiska religijne w Polsce**. Studyum po- 

Warszawa, 1920. Nakład własny.

najbliższą przyszłość. Dla przyspieszenia spraw ^ f ^ f r a d n e j ’' °  ^  5- P ° - ^ - odb^ iu

Jerzy Piwocki.
. . ..  .......— ,, magistratu król. stoł. miasta

wnieś 1’0-nycn do władz warszawskich, uchwało- w Krakowie nadzwyczajne walue zgromadzenie 
no wysłać delegacyę, skoro tylko nastąpi u-,Polskiego Funduszu wdów i sierót wojennych,
stulenie się nowego rządu. Celem d cW acy i ina kMre delegację lwowską i zakłady powiatowe |:po ukończeniu szkoły średniej i studyói

^ • ‘{.tassr'© iJfrlr-r * ^zmiana statutów w kierunku roz- j  ‘ P°htyczncj. Po pizejsciu wszystkich
całą Pol- j szczebli tej kary ery, mianowany za czasów na-

kc ji 
la-

d a rym i czynnikami w  sprawie przyspieszenia działalności; 3)

Dnia 10 b. m. zmarł w Krakowie mąż dużej
zasługi, gorący patryota i człowiek nieskazi
telnego charakteru, ś. p. Jerzy Piwocki. Uro
dzone w Tarnopolu dniu 11 października 1853,

ów pra- 
wstąpił

samy porzą
stował ten wysoki urząd, mając Da oku wyłącz
nie dobro swej Ojczyzny. Po przejściu na eme
ryturę, nie zaniedbał pracy ilia spraw narodo
wych, rozszerzając je j zakres przez czynne po
pieranie szkolnictwa polskiego, jako członek

po-
/- . • _ .   , ,  . LŁi-IC u:* VV ItiUL’ mu--", j, „  Pr. LŁI/1.tjv bardzo
■enny udział p rzyrzed  znako— j^paesnego, podwyższenia cen węgla z kopalń ma- 

mity artysta Frenkel. Do uświetnienia wieezo- [opolskich przez Państw. Urząd węglowy w War- 
ru. który się rozpoezjnie O godz. 9 prodnkcvami szawie, oraz znacznego podwyższenia na!eżvtości 
orkiestry wciskowej. orZTCzyni się ta k że 'w y - kolejowych, musiały uledz ponownie znacznemu ; Ęady nadzorczej i wiceprezes T. S. L. Będąo 

t  tut t  i_ © ł • ' m  i ■. • podwyższenia ceny lnaicsymalne weyla w Krako- ;|o3zcze w czyunei siużbie Dilństwowei Tyrzvc?v.
stęp prof. W . Łabunskr^go, p. Aleksandry Sza- ^ ie. c 8ny te-są obecnie następujące-S) w składach ^  S;P ia k '  X  WałeT do
irań«kieij i ..Echa“ . Bilety w  księgarni S. A  hurtowników przy dworcu kolejowym: a) za wa- tnm _j j ., ’, . ,  j  , ' Y  , . '
Krzyżanowsk>ego i nrzy kasie w dniu rautu. f£on 10 to™ —  8°b° mk-i b) .przy poborze ponad 

KO NCERT N A  CELE BIAŁEGO K R Z Y Ż A  •10 ctm* włącznie —  88 mk. za 1 ot. mtr.; c) przy 
„  , . ,  . . n  . . ; poborze poniżej 10 ct. mtr. —  89 mk. za 1 ct.

urządza w Krakowie w dniu 19 b. m. artystka mtr.; d) przydziały dta drobnych handlarzy po 
opery, p. Marya Kozłowska, przy współudziale 87 mk. za 1 ct. mtr.; 2) w składach drobnych han 
swych uczniów, wśród których znajduje się dlarzy w Krakowie i w Podgórzu 99 mk. za 1 ct.,

kilka wybitnych talentów artystycznych. | przez’ Żeghjgę P o l f94 X I ) ’T & T r S £
..CIEMNE S5ŁY*‘ S. GRABIŃSKIEGO W  ZA-1 ̂ -osisty w Krakhwie i w P od gó rJ  7 mk od 1 

KOPANEM . Artyści teatru ktakowakieero im. ctm„ za zniesienie do piwnicy 3 mk.
J. Słowackiego wystąpią w  środę dnia 16 b. m. j -----------------
w Zakopanem z przedstawieniem tej niezmier-j NABOŻEŃTWO ŻAŁOBNE za spokój duszy 
nic ciekawej sztuki. ś. p. Stefanii z Podobińskie!. W a w r o ,  zasłużonej

tam pierwszej polskiej szkoły ludowej, oraa 
czytelni polskiej. Ś. p. Jerzy Piwocki był au
torem znanego w kołach prawniczych dzieła 
p. t. „Zbiór ustaw i rozporządzeń administra- 
cyjnych**. Uznając zasługi ś. p. Zmarłego dla 
spraw społeczeństwa polskiego, wezwał Go 
szereg rozmaitych instytucji i  Stowarzyszeń 
społecznych, finansowych, etycznych i. t. p. da 
współpracy, której zawsze oddawał się z zapa
łem.

W  ostatnich latach życia, jako wiceprezes 
T . S. Lu, Dołoży! dla tej róetytucyi oświatowej

KocgfpOP.tfer.t „Gazety Warszawskiej’* roz- 
m t ^ i ł  o programie federacyi z N. Niffiwnk.- 
jcm.^KiLnisirera spraw zagranicznych ukraiń
skich.

—  N ie nłegn wątpliwości —  mówił minister 
NikfKwrtrij —  fc  Pwiaey oa poefcąiku swej dzia-

Kraków, 13 czerwca.

ROCZNICA R O K ITN Y . Dzisiaj w  Krakowie 

obchodzoną będzie uroczyśGe piąta rocznica 

szarży pod Iiokitną, pamiętnego bohaterskiego 
I czynu, który okupiony został śmiercią rotmi- 

i strza Dunir-Wąsowicza i wielu dzielnych leg io 
nistów i wywołał podziw, jako objaw niezni- 

! szczaltr. ści ducha wojskowego, jaki owiewa 

j  polskiego żołnierza. Dzięki Opatrz.nośei, minę- 
i iy  czasy, kiedy żołnierze nasi walczyli w  ob- 
j cym mundurze lub mundurze pi lskim, lecz nie 

jako obromy własnej, wolnej Ojczyzny, ale 
w form acji, dołączonej do armii jednego 

7. państw zaborczych.

Czcząc pamięć tych. co okryli się sławą nie
ustraszonego męstwa, wybiegamy myślą hen 

na Wschód, gdzie dzisiaj setki tysięcy żołnie
rza wolnej już Rzeczypospolitej zmagają się 
po bohatersku z wrogiem, zagrażającym cyw i

liza c ji nietylko Polski, ale zachodniej Europy.
Bohaterzy rokitn;ańscy i wielu innych, co 

poległo, gdy jeszcze niebo Polski nie zarumie

niło się brzaskiem wolności, ci wszyscy, którzy 

dla tej przyszłej wolności młode życie nieśli 
w ofierze, będą ra  zawszę szczytnym wzorem 
cnót żołnierskich d!a pokoleń szeząśrwszy h. 

które doczekały się W ielkiego Dnia W yzw o
lenia!

POŚW IĘCENIE SZTAND ARU  2 P. SZWO
LEŻERÓW . W  czasie dzisiejszej ceremonii po
święcenia sztandaru 2 p. szwoleżerów na W a
welu, nastąpi wbijanie gwoździ przez rodziców

żp.ych Stromi kraju zażalenia, że spekulanci Wy- łaeh par. w Piwnicznej, w Wirginia Minn i Obro 
klinują od ludnęśei, przeważnie po wsiach, i w Ameryce, zaś w dniu 17 b. m. w Ciężkowicach, 
książeczki wkładkowe Urzędu p oc*t Kae oszcz..Jftko w m e)sea ^eeznego spoczynku.

w Wiedniu dla celów spekulacyjnych. Prze-. r R Y L i N TY  P F R Ł Y  P L A T Y N Ę  złoto 
strzegą się iud-ość, bv wspomniandeh książę-' KKVI A N ,Y ’ . 'V .  P L A ly w tG . 7t0t*0>
czek nie sprzedawała osobom prywatnym, * Srebr° ’ zegarki, b.Suteryę nową i anty-
lecz celem uzyskania zwrotu kw oty oszczędno-1 f ^ ’ . oraz z ^ b y  sztuczne, nawet połamane, 
ściowej, przesyłała książeczki wkładkowe kllPnje P ° ^ jw yzszych  cenach 
wraz z wypowiedzeniem z odsetkami do P o c z -1,  d o  7 e f  C y  a r* \ l  1 ?«> < * »c 8 « ja m 1 «
towej Kasy oszczędności w  Warszawie, która Zakład ^ aTmstTz^ n M c ls k ,> Krak6w> S^ '
przypuszczalnie w  niiedługim czasie zacznie - ws a 1
książeczki te realizować. O czasie boniflkaoyi!
tych książeczek zostanie publkźftość zawiado-i Z  tea trów  krakowskich,
miona. / Z  TEATRU POWSZECHNEGO komunikują:

SUKCES A R T Y S T Y C Z N Y  K R A K O W IA N I- i jutro „Bęben", wo worek zaś wznawia nasz 
NA. P. Stanisław D ra b ik , tenor, uczeń prof. *iłuzszej przerwie wesołą krotoehwilę

-i - • , ’ ’ , , . . francuską p. t. „Chrześniak wojenny . Główne role
St. Bursy, obecnie artysta Opery poznańskiej, odtwarzają pp. Czechowska, Morska, Jamiński 
wybił się ca  nacfceJme stanowisko, kreując i inni. Ń.ajbliższą nov/ością repertuarową będzie 
świetnie zarówno pod wz^Iedem wokalnym, wyborna farsa Schóntahna i Kadelbur^a p. t. „Sta-

» .m © ***.• - s a s a .- A r " ’
Moniuszkowskiej ,.Halc.c“ , oraz partyę Gania z  T E A T R U  „B A G A T E L A "  komunikują. W po-
w  „Pajacach” Leoncavalla. P rzyjęty owacyjnie niedziałek i we wtorek raz jeszcze pojawi się
przez publiczność poznańską, zyskał p. Drabik Frenkel w „Gruhyeh rybach", a w środę 16 b. m.
nader nr>vcbvlna orn-o swych usiłowań- a-rty- f°^Poczną się występy Kazimierza Kamińskiego,Pr/v  Cliyiną Ofcrę Swycn ns.iow.ui any ktńrog,0 dyTekcya p07.yska)a na dziesięć wystę-

( stycznych ze strony chłodnej k r y ty k i  poznań- p6w w Krakowie. Kamiński odnom znajomość 
‘ ski ej, która, oddając gorące pochwały, rokuje z publicznością krakowską w senzaeyjnej sztuce 
| młodemu śpiewakowi —  udającemu się na po- Pawła Lindaua p. t. „Prokurator Hallcrs". 
głębienie studyów do W łoch —  świetną ka- j
ryere artystyczną. Repertuar teatru m iej. im. 3, S łow ack iego.

ECHA WIELKIEGO W ŁAM ANIA. Na skutek Niedziela 13 b. m.: Po poł. „Pani Chorążyna"
doniesienia policyi krakowskiej, aresztowano w Krzywoszewskiego; wieczorem „Polowanie na 
Warszawie i dostawiono do Krakowa nrebezpic-. mężczyznę" Donnay‘a.
eznego włamywacza, Mieczysława Czyża, rodem | Poniedziałek 14 b. m.: „Zazdrość" Arcybaszewa. 
z Warszawy, jako jednego ze wspólników kra- j Wtorek 15 b. m.: „Pan poseł" Fijałkowskiego.

; dzieży kasowej, dokonanej przed paru tygodnia- i Środa 10 b. m.: „Polowanie na mężczyznę" W.
! mi w biurze Urzędu przemysłu drzewnego przy Donnay‘a.
I ul. Basztowej, gdzie skradziono przeszło ćwierć j Czwartek 17 b. m.: „Zazdrość" Arcybaszewa.
miliona koron. U Czyża znaleziono całą kolekcję
specyalnych narzędzi do włamania, oraz znaczną 
gotówkę. Pochodzenia w toku.

REW IZYE W  FARRIARNIACH. Władze woj
skowe wspólnie z policją przeprowadziły rewi- 

j zyę w tutejszych farbiarniaeh i pralniach chemicz
nych, gdyż doszło do wiadomości władz, że znaj- 

Iduje sie tamże garderoba wojskowa, oddana nrzez 
osoby cywilne do farbowania i prania. W  niek<ó- 

'rych pralniach i fabriarniach znaleziono bardzo 
| dużo rzeczy woiskowych. które skonfiskowano.
I SKRADZIONE BUTY. Na tandecie policja 
i skonfiskowała 4 pary butów wojskowych, które

Rep- - miejskiego teatru powtłsechnegc.
W  niedzielę 13 b. m.: wieczorem „Bęben". 
Poniedziałek 14 b. m.: „Bęben".
Wtorek 15 b. m.: „Chrześniak .woj‘enny“ . 
środa 16 b. m.: „Gęsi i gąski".
Czwartek 17 b. m.: „Bęben".

Repertuar „Bagateli-4.
Niedziela 13 b. m.- Po poł. „Zakochani4"; wie

czorem „Ziuta moja żona".
i Poniedziałek 14 b. m.: „Grube ryby" z Miecz.

! sprzedawał Ludwik Komar, którego aresztowano., Wtorek 15 b. m.: „Grube ryby" z M. Frenklem.
Również aresztowano dwie młode dziewczyny za | groda ,g  b_ m . ” Prokurator Ha]lers" z Kaz.
sprzedaż na tandecie skradzionych bucików dam- Kamińskim. 
skich. j

SPEKULACYA WALUTOWA. Odnośnie do no- j Repertuar teatru „Nowości".
tatld pod powyższym tytułem, opartej na infor-. . . .... u . ____
macyi z policji, n, D. Epstein orosi nas o wyją- j Niedziela -3 b. m.: Po poł. „„ybńla , wieczorem

j śnienie, że nie odbywało się u niego żadne po-' » ^ m>, 5 J ?1.0 . sp« ' v.a.." . . .  tt
ileirzane zebranie żydowskie. Po przesłuchaniu.; Poniedziałek 14 b. m.: „rtuzykanci wiejscy .

| które w-kazało bezpodstawność doniesbmia, za- j Wtorek lo b. nv. „Muzykanci w iejscy.
I kwestyonowane pieniądze zostały natychmiast 
i właścicielom zwrócone, a dochodzecm_zupcłnie za-!
Iniechane.
I ŚMIERĆ DZIECKA POD KOŁAMI TRAMWA- m i . . .  p _

• odjłi&iijCiB pslsiią pszycẑ ę.

cząc się z siłami i powa-żnym wiekiem, praco
wał także gorliwie jako członek L ig i ochrony 
czci, L ig i spolszczania Krakowa, Związku 
prawników i w in. Gdy w  r. 1914 wybuchła 
wojna i Kraków tworzył Legiony, ś. p. P iwo
cki został skarbnikiem Contr. Komitetu Naro
dowego i obok ś. p. prof. Jentysa, najżywszą 
rozwijał akcyę. Nadto współdziałał w akcyt 
dobro czyinnej K. B. K. Zdało *się, że w tych 
kilku łatach życia chciał jakby powetować 
długie łata spędzone w  srużbie administracyj
nej’, potroić swe siły, rozszerzyć godziny kaa, 
dego swego pracowitego dnia. Niestety, woj
na i straszne jej skutki podcięły jego siły. 
Śmierć wnuka, żony, dwu synów, zmienne ko
leje sprawy polskiej, wszystko to zniszczyła 
organizm dzielnego pracownika na niwie na
rodowej, który, czy to jako urzędnik, czy  na- 
stępnie wolny obywatel, żył jedną tylko myślą 
i  j/rtlnem pragnieniem służenTa sprawie polskiej.

Wczoraj oadano Mu w Krakowie ostatnią 
pcshigę. Na miejsce wiecznego spoczynku od
prowadził Go, oprócz rodziny, liczny zastęp 
inteligencyi, przedstawiciele władz i urzędów 
państwowych, instytuoyi kulturalnych i stowa
rzyszeń. Kondukt żałobny prowadził ks. prepo
zyt W oźniczka w  asystencyi ks. Kranpy i O 
Anioła. TSiad grobem przemówił imieniem zarzą
du głównego T . S. L . p. Rymar, który w  go
rących, wzruszających słowach podniósł za
cność, niezmordowaną pracowitość i mioty oby
watelskie ś. p. Zmarłego. Cześć Jego namięcil

L i g a  Ż e g l u g i  n s i s L l ą j .

Na zgromadzeniu polskiem w 'Grudziądzu 
przy końcu ub. miesiąca powołano do życia 
miejscowy oddział „L ig i Żeglugi Polskiej44.

Zgromadzenie, w którem wzięło udział 250 
osób, zagaił gen. Roja. Następnie inż pułk. 
Krzyżanowski przedstawił cele i widoki że
glugi polskiej. Nasz stary program —  mówił —  
„od  morza do morza44 musi przybrać nowy 
kształt: musimy opanować linię wodną W i
sta— Bug— Prypee— Dniestr, łączącą Bałtyk z 
morzem Czamem. Tą linią interesują się bar
dzo żywo Anglicy i  N iemcy Musimy wyprze
dzić ich akcyę44.

W  gorących słowach przemówił następnie 
prof. Uniw. Jagiell. Dr Morezewicz. Nasi przod
kowie —  mówił on —  nie dbali o morze. Na 
południowym wschodzie Polski leżały Dzikie 
Pola, nie zajęte przez nikogo, jednak polski 
szlachcie nie lubił „burzliwych fłuktów4* 

i  nie parł przez te pola ku morzu Czarnemu. 
Zad uwalniał się sianiem pszenicy i  posyłaniem 
je j do Gdańska, który, jak i całe Pomorze, do  
browolnie cddał się Polsce. A  przecież wic nią;



r  runy do wywozu maso surowców. YTyfSM-y-
fanw dbwć o  naszą flotą mcrthą i mczmą, bo od godgj 11 do 2 i od 4- do 8. N a  popoludnio- jsacze granic państwa polsk'. i z powodu wciąż

«s m v  dziennic z rączych 
4JKv 4)00 wagonów cyst 
orz wozić możemy

ów' sccyalistyc.tnych w rządzie.
iomunikar. ebrad brzmi, jak następuje:

galicyjskich- poltła-, udziału pos 
rnowy h nafty, a j g  

Iko 1000 c y s t -e t . bo na ; pada lnuweL-ia stwierdza, -że zgodnie z- u- 
Vr/.<&gC7. reszty brak nam wagom-w. Ro za jo- j chwałami koi-fro.u, udział pr/.tdsfswi-ueli 

ob j r.iasków —  a zająć jo niusuny bo nam yą p  g # w yjabim cio koalicyjnym, obejmują-

t\

0*0.
sV prr.wpn BoMJem i ludzuiem należą - uzy
skam'. złoża węalowa, które wystar.zą nam 
mi n i )  la* a nawet na ItlOO lat, gdy zast-c-su- 
jomy łanu głębokie wiercenia.

Ok"l«se Bytomia dostarczą nam ogromnej 
ff  (gi i cynku, która tworzy dziś dwie 'r/.ecie 
pcodukcyi cynkowej Niemiec. Ten cynk będzie
my mogli za cenę złota sprzedawać Rosyi. któ- 
P3 dji cu 1 vra gwym obezasaff, aż do gór Ałtaju, 
nń ,a ani kawałka cynku w  swej ziemi. Eks- 
por.owań będziemy także zboże, bo dzięki in- 
ftłcsmwr.ej uprawie rolnW-w®- nasze produkować 
Br"że i. be.disie tr/v razy wiecuj zboża niż dzi
siaj. łfcotTteba ram zatem- dobrze zorganizo
wał. wH.s-nn żeglugę- jak dziś zdołaliśmy stwo- 

- mrze wspar iaia armię, tak po wojnie musi Pol
ała zakipieć praca gsspodarezą, a Pomorzanie 
frnni ze swego ju-ak tycznego zmysłu, niech 
dią tej pracy na czele!

wcm zębninir-u zastanawiano sie nad kwesiyą jprzybywająo*.-ch nowych miejscowości, wyka
zy  miejsćowości nie mogą być drukowano i roz
syłano wszystkim urzędom, Ministerstwo pole
ciło w- wypadkach nieodnałezióma nieznanych 
miejscowości' w  wykazach, telegram bbz.warun- 
kowo przyjmować na odpowiedzialność na- 
dawcy. Telegramy- takie będą skierowane do 
najbliższych punktów od nieznanych miejsco
wości^ skąd będą odsyłane do miejsca swego 
przeznaczenia.

Strajki warszawskie.
Warszawa. P. A . T . „Gazeta Warszawska'1 

podaje: Sytuacya obocna da sie określtć sło
wem: Strajk trwa, zakłady miejskie pracują,
szwankują ty lke gazownie i tramwaje, ale i tu 
r tam stan rzeczy polepszy sio. Jutro mają 
b\ ó puszczone autowmzy.

Warszawa. P. A. T. „Kuryei Polski" podaje: 
W  sprawie uruchom ienia tramwajów w liczbie 

/lo 150, członkowie S. S. S. podzieleni zo-

cyni także stron-nichwa rcakcyi społecznej i po
litycznej. je s t ' wykluczony, ii. Rada naczek a 
stwierdza, że inteneya kongresu było podkre
ślenie, m an k ie ł przedstawicieli P. P. S. w rzą, 
dzie centrum i lewicy możliwy jest tylko w ra
zie bezwzględnej M*:-iecznośei. na podstawie 
wprowadzenia w życie programu, zawierające
go postulały demokratycznego pokoju, demo
kratycznej fconstytui y i zc Sejmem jednoizbo
wym, sekwestru i refom społecznych. Rada 
naczelna, wobec ogólnej zmiany syt.uacyi po
litycznej. udziela pełnomocnictwa P. P. S. 
i C. K. W. dia w.ąmlnego zadecydowania 
o udział P. P S. v> rządzie, gdyby, zdaniem obu 
t.ycli ciał partyjnych, koiniioezmość podobna 
miała się w  czasie najbliższym zjawić w warun
kach, uniemożliwiających zwołanie ponowne 
Rady naczelnej. R^zolucya ta zestala przyjęta 
27 nrzerlwko 6 ciosom

spierały się dwie grupy. Na czek  jednej stuł 
pf D n, s 7. y  ń s k  i. na czcie drugiej p. N i e -  
d:z i a I k o w s k i. Rezolucya, zakomunikowana 
.rasie, pochodni odi p. N i e d z i a ł k o w s k i e 

g o  i przyjętą, została 27 głosami przeciw 6, a 
więc uzyskała pięć głosów większości ponad 
wymaganą większość dwóch trzecich. Za wnło-

W i a d o m o ś ć ' . p o l i t y c z n e .

  TC lub Narodowego Zjedfioezei ia hicłSwe-
pr- ruiwrirl na posiedzeniu dnia 11 czerwca , 
h Ł lw e ly  uznającą konieczność utworzenia w ^ 
o«,e■.■!ir-.j* c-hwiij rządu, opierającego sio o wszyst
kie- stronnictwa Sejmu, z programem ograni- 
czr uync. a.) <ło sinawy obrony z ig  ożonych Sra-^«skicm, odrzucającym w  zupełności udział socya 
lar. ich lud atonia i zawaaeia noko-ju, b ) obronj p^.^,v w  r>-.,f]7i;r. oeutrowo-lewicowym, wypo- 
pwistaw finansowej i ekonomicznej przyszłości • wiedziało r-ię tylko 7 członków Bady naczelnej, 
państwa,. c j. pomyślnego przcprowafcl zeni.i ple- w obec czego wniosek ton .upadł. Również upadł 
bónytow. _  . . .  wniosek p. D a s z y ń s k i e g o ,  który domagał

•— Z, Beri mar donoszą, do , Temps", że Ł-nin sję_ decyzya co do wstąpienia soeyalistów 
Ełrkiprty jest do zsuwawia natychmiast pokoju do r7f,r] a zostawiona była klubowi poselskiemu, 
zr.l ciską, ato-i .n . jak. Trocki, godzą się na po- WafSzaw^  (Telsfe-nomt. Wobec togo, że Ra- 
W5 sowiecką <r,ic!;; . „la naczelna P. P. S. powierzyła rlecyzyę w

.,U peroł donosi, ze f.o cowo zey woj.-.t i gpra.v j0. w Jcpjgnia socvalistdw do gabinetu
irfr iiń-ikD-h ^ar^erfi: r>rz\ o\e ma z l;iimuiiti . , , . v  , . J .ii . u , związkowi fioslow soovalis.tvcznveli w Sennie

fiiiiJ ie li' nne?lne-m ocriionv i ł r z c u - ! .  Ł , Ł -, •, , ■ . 4 tw  iui* - .v i u t'.. -*» . . l . : i cmtrnlnonTn komitetowi wykonawczemu vrar-
tr-'*, joli tm r-eiwki^o w Jju^a.resze.je i i i  .[ . j to zapoznać r:ę ze esmciem Orn1.ra]inete:o Kom>

1 tętn wykonawczego, wybranego na posiedzeniu 
P -.dv naczelne; w dniu 12 b. m. Skład C. TC.

strdi na 3 zmiany. Przystąpiono na razie do 
całkowitego uruchomienia linii tramwajowej 
N-r. 3! O godzinie 12.30 pc poiudniu wyruszył 

Warszawa. ^Telefonem.) Na posiedzeniu Ra- ? reW  l craf e  W  S ło w n i sytuacya
.............. 1 _____________- - . i . : . :   J CC2dy naczelnej polskiej partyi soeyalistyeznaj ’JCZ

w Bukareszcie
ym ce’u omew-ienia technicznego 7.ai»oi.i z o b o w a -  

uiw-i I b  k ie ; a rn a '.  U f  s p r a w ie  t e j  na w ią z a n o  

b^ch ufciady z rzą.arm- trauruskiin.
-— Wedłb w'ai3-(:in-(»ś»i. nortesTiych z Bal- 

gaa ui, wy4V«hto w e a w  Albanii por/stanie, 
zaeerzające d© ohalenift albtnfslcicgą Zgromn- 
d t  uda Ns-rodowego w  ri  irrcnic^ poprerauego 
jwzc7. Wfu.dtów.

Walki m wschodzie.
" m m , p. a . F. Konwn.-kat sztabu gen. 

trojak polskich z diua 12 b. m.:

W. jest następuiący: NirUzbalkowski, Zicanio- 
cki. fzapiński. Daszyński, Moraczeupki, Arei- 
szc-tjski. Natńórkowski. Br, lieki, Prauśsowa, 
Sochacki, Dkunand. Hiaiklewicz. Szczcrkowskl.

n:e wywne prssyi na PotSKo,
Warszawa. (Telefonom). Z Taryża donoszą: 

„Tomj>s“ otr/yin-ał informacye z Loiłdynu, że 
wbrew staraniom Krasina wywarcia presyi na 
Polskę, aby ta zaprzestała ofenzywy na froncie, 
za oo Kras im godził się na przerwanie operacyi

i i i

Na froncie północnym, na południe od m ;a -jWOjsk sowieckich w Persy i, gabinet angielski
uznał, że taka nresya ze sirory Anglii na Pol
skę jest niemożliwa.

t,a*rzka i > * i  & n y, siiW. działalność wywiadow
c a .  Widłaiż A u t y  i B e r e z y n y  spokój.^ 

t**i f ł r i in ie  w  związku z nakazanem oofnię- 
cimu 5-hę- naszycłr wojsk na nowe1 limie- obronne, 
B ^ y t ą n iltŁ iy ewaisaacyi Klmwa, iro uprze- 
ftt ia n  - taifezczeiriu mostów na. Dnieprze. Trze, 
fy i j i  aaiiie odbywa się w zupełnym porządku, 
m  rzvjaciel, atakujący nasze tylne straże, za- 
sfcSiwsządzie ze znaeznemi stniiami otlrzne^niy, 

Na od -inku od Rooratyrai dm- Dmestrt sytu- 
a«va  bez zmiany.

P&siedzcnie Bsirau 1& i), ifl.
W arsz»va . P. A. T. Konwent seniorów pod 

pezswod! actwein marszałka Sejmu T r ą mp -  
f z y ń s k i e g o .  uznał, mim-o niicżEatwicnia
pezesile-iiia gabinetowego, potrzebę odbycia 
piw-arnegp zebrania &e<*u. WśzyFtfiii stronni
ctwa są zgodne- z tem, żu koideczuości psniaiwo- 
ws w ń i -  być za atwiane bez- zwłoki. Marsza-

C O lN lĘ C ld  ZAW IESZENIA  „KURYERA  
W  ARbiZAAY SKIEGO".

Warszawa. (Telefonem). Sąd warszawski 
uchylił decyzyę pierwś/.ej instancyi w  sprawie 
zawieszenia „Kuryera Warszawskiego". Numer 
wieczorny ..Kuiryerr’1 wyszedł w  sobotę w o- 
graniezonydi roznwaiacli.

Zsprzeczesilg p. Korfantego.
Bytom. P .A. T. ,)Katowitzer Z ig “  z dn!a 11 

b. m. podała wiadomość, rzekomo za prasą 
warszawską, jakoby poseł K o r t a n . t y . n a  
ostatniej konferenc-yi ministeryslnej w War- 
szn ,\le mini się wyrazić, że widoki pomyślnego 
wyniku pinbiucytu dla Polski na G. Śląsku 
pozostawiają wiele do życzenia. P. Korfanty 
upoważnili korespondenta P. A. T  do oświad-

Warszawa. P. A . T. Dziennik Pov\ 
donosi: W czoraj po południu odbyto,ly Hę w 
dalszym ciągu narady w Ministerstw-dcs fij:&y. 
Wodłag pł-oje-ktu rządowego najniższy zarobek 
dorosłego niewykwalifikcr/anego robotnika wy- 
sosić będzie 122 ma? :k dziennie lub 22 i pól 
Pirccest podatku na drożyznę za czerwiec, to 
jest 137 Marek 40. fenigów dziennie, ■ czyli 
T i70 Marek miesięcznie. Delegaci oświadezAdi, 
ż.o muszą się porozumieć z ogółem robotników, 
których życzenia stanowiły 85% dodatku

drugie 35% zaliczki na czerwiec.
Co się tyczy  aresztowanych robotników, to 

-ladze zarówno sądowe, jak  i administracy.i- 
|se oświadczyły, że zostaną oni wypuszczeni 
ua wolność.

PU ŁK O W N IK  MOUSE W  POLSCE.

P a ryż  P. A . T . A g . Rnyaśa. Z  W  a - 
s y  n i; t o n u clior.b.zzSf' iż pow iern ik  W ił  
sona, pu łkownik H o u s e ,  zażądał p.zńzpor- 
t ii do Europy dla. znhit.w-ien.ui- spraw pryw a- 
tmych. „N ew  Y o rk  H era ld " tw ieruzi, że 
flotise odwiedzi Po-lshę i Czechfsłow-ayyę.

Z W IĄ ZE K  D Z IE N N IK A R Z Y  POLSKICH  N A  
TERENACH  PLE P lSC YTC W YC H .

Oli styn. P. A. T. Dziennikarze z terenów ple
biscytowych Mazurów, Warmii i powiatów nad
wiślańskich uchwalili założyć w  Olsztynie Zwią 
z.ek redaktorów polskich powyższych terenów- 
celem owocn:ejszej pracy.

Stany Ziednonzons nie naw iną  
stDsunkaw z Rosyą.

Naaen. P  A. T. Ag. Radio. W edług „H e
rolda" Słany Zjednoczone odrzucają nawiąza
nie stosunków %' Rosvą sowiecką, ponie/waż 
liczą się z je j blrskim upadkiem.

50 MILIONÓW RUBLI NAPRĆŻNO W Y D A 
NYCH.

Nauen. p, A. T. Ag. Rad.o. Nip.miecka pra
sa podaje zai „Morning Post" wiadomość mo
skiewską, według której wybór szczuplej licz
by komun‘stów dc parlamentu niemieckiego 
zrobił wielkie wrażenie w  Moskwie: Zażądano 
odwołania 7, Berlina bolszewickiego przedsta
wiciela, który wydal 50 milionów rubli na bol- 
szewicką propagandę w Niemczech.

Knas<n traci grunt pod nogami.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi z Pa-

•wtowk 13 o' go-dz. C w5c,-zor.'m.

I> P A T E K  ZAS7'ĘPCĄ D E LE G A TA  N A  K O N -1 
GRES POKOJOW Y.

Warszawa. (Telefonem). W  sforach miai-odnj- 
nych istaieje zamiar powierzenia * ministrowi 
I*u t k o w i mandatu zastępcy delegata na kon 
gses pokojowy, a to bez względu na zmiany 
evwratuai*e w kierownictwie ministerstwa
spraw zagranicznych.

lu r fo M Ó w .

ty. Dalsze oddziały są w  drcJze. Wiadomość 
powyższa v  ywetaia ogromne wrażenie.

O^srge Lloyd w sprawie Szlozwlgu.
Wałcz. P. A T . Ag, Radio. L 1 o y d G e o rg e 

oś-.v:adczył w Izbie gmin. w kwesty! Szlezwi
ku* iż nimna żadnej potrzebj' rozpatrywania 
tej sprawy przez L igę narodów. Traktat wer
salski przewiduje o-kicślo.ire granice Szlezwiku 
ua podstawie graric plebiscytowych. Nowy 
układ graniczny musi być tylko podpisany 
przez główne państwa koalicyjne z jednej stro
ny, zaś Niemcy i Danię z drugiej strcwiy.

WYKAZ GIEŁDY Ylf KRAKOWIE ’
z dnia 12 ezerwen 1926 u

WALUTA M.aF aOWA.

Ł  121

S p s e i  cen r;e F ra n c f trwa dsłej.
Lyoa. P A  T. Ag. Radio. Według otrzyma

nych w" lucmości z prowincy! fraitfcusMclą spa
dek cen trwa da-ej. Dotyczy on prze dcv.-S7.yst- 
kiom produktów, któro w  obecnej porze roku 
są wystarczające, jak bydło, drób, owoce i ja- 
■rzyny. Z Norm-.uulyi donoszą o z u r ie  cen nie- 
rogac-iznj' i s*oku owocowego; ta ostatnia cena 
wobec widoków dobrego zbioiu ji.błek spadla 
ze 150 na 100 franków za jedną bcczóiki;. 
Można przewidzieć, żo za jakiś . czas nastąpi 
wydatne obrużcilia cen na wszystkie produkty, i

LOT D O K O łA  EU PO PY.

ly o a . P. A. T, Ag. Radio. Fnincufiki loti-ik 
R o u g c t .  który pos lano w ił wykonać lot aoro 
planem przez Ihu-opę, przyleciał do B e r l i 
n a  i wylądował na polu awiaoyjnom. Po krót
kim pesłoju odleciał on w  kierunku W  a r- 
s z a w v.

W a lu ty  ł d e w iz y * a fom ([rauBkc

Marki niemieckie k 100 . . , . e 420’— 4 6 0 - __•_
H 1000 ................. 455‘ — 473*- 405-468 ;

Ruble carskie do 5M ri*. . . . W - 2 » * - —•—
‘w I W ..................... £30 — 250’ - —*—

9 duniski^ . . . . . . . . 65 — 76*- 69*30 1
Franki ir a i iu e rk ie .......................... —•— —•_ —°—

n s/ .wajcarsk ie...................... —*— —•— —*—
Fuuty sztcrlingi .......................... —•— —r— —*—
Dolary aiuaryk. ( k  103, S0, 20, 10) . 160*- 1 7 5 - 369’-
Lei m ?nnH skie............................... 370*- 385'-
Korony niem.-austr. . . . . . . —1•—
B erlin ................. .... ......................... _. _ .—•— —•—
Praga . ........................................... 335392

P s p k r y  lo k a c j^ Ł o :
4*/« Pa*, kraj. E. 1#93 . . . . . . 9tr— 88*— _•_ • i
4®/o „ .  szkobia E. tOOS. . . 9P— 93*— —•_
41/n>0/o P®ż- kraj. z r. J313 . . . . 92 — 94*— —
41.W# . . . .  1311 . . . . 9 i - 97*- —•—
4»,o Poż. m. Krakowa z r 1009 . . S4 — 86*— — —
4P;o r . Lw ow a . . . . . . j *3 — 85' — — _

OM. koni. Ban!;a kiaj. . . „ 9 P - 90* —♦— *
40,'o . „ ....................... 92*— SU*—
40/o .  kolej. ,  • . . . 93-— 92*— —•—
4‘/sO/o Listy zasL Banku Kraj. 9360 90 30 i
Wo . • f - 8t — \
4lk*f$ * . Banku hi pet. . . 96 — 9 7 - . —*—

.  .  , .  . 6 * 1 1 . M - 95’— - —*_ !
41/2®,'* »  »  Bk ;; U. dla Han. i prz. •7*—
4V/ / 0 ,  „ Qal.Xionj BkuKicd. 96 — 97 —

A k e y e  s a n k c j e : 5J
Bank Przem ysłowy.......................... 43§*- 460*— _■_

w H ip iłlcinY  . . . 550*— 680*— —•—
(lal. ula bsttri*'i i pi^emysłu. 5OT — —•—

Fral. Ziemski Bank Kredytowy . , 3S9-— 410 — —i—
Powszechny tlr.nk Krodytowy S. A. 1 200- —‘*— ------

A k c j c T a t r .  Ei^r-dl. 1 p rzem .: ,
Pob.Me Voy/. iiajł<Bowe . . — . , P 415* — 485*— —’“ Ł
Ziel un ie.TTki................................... IjlSTi;— 1475*— — —»

fabryka1 maszyn roln. | —•— —*— —*—I
rubryki cent?ntn . , . . j 1403*— 1500 — — '—1

(lal. alfc. Zat tady Oóriiieze Siersza 11SW*— I49d — — *—(;
„Tdpege" Towi ufa przeds. góraicz. j3103*- 3200*— —'“ I

M B T E S Ł a :  s s .

lak Sejsw wjTUiacza pełno zebranie hejnui na ] czei!’a, ’ ż twierdzenie to nie odpowiada fa k ty -, ry£a: ..petit Journal'* dowiaduje się z Londv-
1 ezucmu stenowi rzeczy, gdyż uiguy się w ten; j f l  ż,3 Kra%in w Anglii traci grunt pod noga- 
sposób nie wyraz:!, | mi. Przv pnrwszem spotka.niu wywarł on do-

PROCES „DZIENNIKA CIESZYŃSKIEGO".

Cieszyn. (Telefonem). W  piątek odbyła się j nic wiąc.-j do zaofiarowania, jak ty lko słowa, 
w  tutejszym sądzi^roaprawa przeciwko „Dzień- tła tioteieg*am moskiewski który doniósł o rze- 
nikowi Cieszyńskiemu" z powodu wystąpienia. czy wisach, czy też urojonych wytdarzeińach 
p. Dobrowolskiego iii-zeciw komisyri między-so- j w R,eezt, wywołał pewną nieufność w  rządzie 
juszniczej, hr. M a n ri e v i 11 e. . 'angielskim. ObecpD wątpią w szczerość Kras#

W  czasie rozprawy, pastor M i c h e j Id a zło- r-a i sadzą, żc doniesienia jego o surowcach gc- 
żył oświadczenie, w  ł torem wykazał, że hr. j towych do eksportu były tylko w tym celu c,zy- 
Mannevillc przyczyn.! się w znacznej mierze do nlor'«> aby pozyskać angielskie walory prze-

Viarsz»wa. P. A . T. Klub P. S. L . odbył dn. 
12: b. m. wieczorem pod przewodnictwem posła 
W i t o s a  zebranie, w  rezultacie którego w y
dan i następujący komnaikst:

Klub w  przŚJconaniu, że obecuy-m powaiuyci 
z<igaiini‘ -'ifcin państwowym poio lać może ty l
ko rząd oparty na stronnictwach centrum i le
wicy. posiadającym zaufanie szerokich mas 
włościańskich i robotniczych, podjął inreyaty- 
tv t takiego rządu. Skutkiem opornego stano
wiska Narodowego Zjednoczenia ludowego 
ak tra  ta natrafiła na trudności. W  poczmiu 
puważnej chwili i sz.horUłwości pi-zeciągania 
przesilenia klub P. S. L. oświadcza, że jeżeli 
wyciągu najbliższych dni negatywne stanowi-ko 
Nsjrid. Zjed. ludowego wobec prop-ozycyi klu
bu P. S. L. nie ulegnie zmianie, opowiedzial- 
ność za następstwa spadnie na Narodowe Zjed. 
ludowe.

Uświadczenie socyalistew.
Warszawa. P. A. T. Rada naczeka P. P. S., 

p.ul kolejcc-TO przewodnictwem M o r a c z e w- 
6 fc i e g  o i K  w a p i ń s k i e g  o, obradowała

zaostrzenia sytuacyi na Śląsku Cieszyńsim. Roz
I prawę odroczono, celem zawezwania świadków.

Polityczny ten proces budzi wielkie zaintere
sowanie w  Cieezyńskiem.

Akcya ^ em era na tsrenach plebi
scytowych.

Olsztyn. P. A. T. „Wetrmel. Volksstimme“ , 
dziennik polski, wyłtewany w języku niemie-

mysłowe.

Zwyciąstwo rządu czeskiego w Zgro
madzeniu narodowem.

Praga. P. A. T. Czeska Izba posłów zakoń
czyła dyskusyę nad oświadczeniem rządowem. 
W  głosowaniu przyjęto to oświadczenie do wia
domości 14 0  głosami przeciwko 10 9  głosom.

. ,Za oświadczeniem głosowali czescy socyalni 
ekim, ogłasza ciekawy przyczynek do nnnnie- jf] emo]iMiC^ narodowo sochami, agraiwusze, sło- 
ckiej propagandy pleb]ecytowej. Na propagan- ws,cka t narod0wa j O.ł,tor>s'ka partya 
dę plebiscytową przeznaczyły Nienicy 1 0  mi
lionów marek, 480 agentów prowadzi akcyę, 
na listach płatnych agentów widnieją nazwi
ska sędziów, wyższych urzędników i oficerów 
ro/.i rwowych.

0 przyjmowanie depssz telegraficznych.
Warszawa. P. A. T. „Dziennik Powszechny" 

podaje: Do Min. poczt i telegr. napływają zaża
lenia n apnieprzyjmowanie telegramów do miej
scowości, które jeszcze nie figurują w spisach 
urzędowych. Ponieważ obecnie nie ustlono je-

part.ya narodowa i chłopska partya 
przemysłowa, trzech "węgierskich socyalnvch 
demokratów. Przeciw głosowały wszystkie 
stronnictwa niemieckie i madziarskie, czeska 
partya ludowa i czescy narodowi dcmoKraci.

Zatarg szwedzkg-f :nlandzki.
Wałcz. P. A. T. Ag. Radio. Ze >S z t o k li o 1- 

m u donoszą: Finlandya wysłała dc Marieha- 
mu dwa krą.żow-niki: „K ario lo " i „Tulmas".
Na wyspach Alandz-kich wylądowały dwa od
działy finlandzkiej artyleryi i oddział piecho-

Rspf!bi?k:!!łm pjJieeitf Włtsanswl.
Paryż. P. A. T. Ag. Hav. Z C l i®  rag o do

noszą- że naiudowy konwent republiki potępił 
politykę Wilsona, jako sprzeczną z dektryną 
ifonroego.

Wiadomości gospodnrez?0

e z i  ■ -

jest najpew niejszą

l o k a t ą  k a p i t a ł u .
WIDOKI \PROVTZACYJNE. Znany agro

nom, dr. Jan Hupka podaje, że nad- hodzą^e j 
żniwa zapowiajiiiją się dobrze. Żyta wprawozie. 
tu i taan się nie udały, aie natomiast korzystnie 
przedstawiają się zbiory  pszenicy, a zwłaszcza 
•/.boża jarego i ziemniaków. Ewentnałne braki 
żyta będzie zatem można zastąpić ziemniaka
mi. Również z mięsem powinno być w tvm  ro
ku lepiej. Chłopi w środkowej Polsce mają wię
cej bydła, niż przed wojną, jetfiuak teiaz sprze
dawać go nie chcą, bo posiadają za dużo pie
niędzy i ,dostatec7.ną ilość paszy dla bydła. W  
tym roku paszy prawdopodobnie będzie mniej 
a w  następstwie chłopi znajdą się w przymu
sów ean położaaiiu i pozbędą nafimiar bydła tak, 
te podaż mięsa się ożywi. W  ten więc sposób 
ilość własnej żywności w nadchodzącym roku 
gospodarczym będzie o wiele większa.

Z TARGOWICY NA BYDŁO. Na targ od 5 dń 
11 b. m. spędzono buhaji 60, wołó w 34, rów  120, 
jałówek 130, cioiąt 1338, nierogacizny 544, razem. 
2232 zwierząt. Płacono za jeden centnar metrycz
ny żywej wagi: buhaje od 3500—4800 kor.; woły 
o j 4000—5200 kor.; krowy od 3200— 5100 kor.; 
jałownik od 3000— 4800 k.,r.; cielęta od 3200— 
4400 kor.; morogaciznę od 7200—9256 kor.; bitej 
wagi nierogaci/.nę od 7500— 10.000 kor. Ze spę
dzonych na targ zwierząt sprzedano: na konsum- 
cyę miejscową 2128 sztuk, na konsumycę innych 
gmin kraju 104 sztuk.

W  porównaniu zc spędami w przeszłym tynodr.iu 
mniej o 51 sztuk bydła, 142 cieląt i 2 ba rany. 
zaś o 100 świń wiącej. czyli razem o 95 sztuk mniej.

KURSA.
Warszawa. P. A. T. Giełda warszawska: 

Ruble carskie setki 219, 250, pięćsetki 283,
266.50, 205, franki francuskie 14, 13.05, funty 
szteiTngi 715, dolary Stanów Zjcdn. 172, 169 
i pół, 171 i pół,, marki niemieckie setki 486, 
czeki na Paryż 14, 13.55. mą Szwajcaryę
34.50, 33 i pói, 34, na Londt n 718, 710, 715, 
na N ow y Jork 173, 175, na Berlin 474.50, 472, 
na Wiedeń 8.58J 6 proc. oblig. m. Warszawy 
1915/16 wartość kupnu 2.55.6. żądano 220, po
szukiwano 210. 6 proc. oblig. m. Warszawy 
1917 po 100 mk., wart. kup. 2.6S.3, transakeye
99.50, 99.62 i pół, żądano 101, poszuk. 98. 
5 proc. ob’ ig. Banku ziem. , wart. kup. 0.91.2, 
transakeye — , żądano 103, poszuk. 99. Listy 
zastawne 4 i pół proc. ziemskie, wart. kup. 
4.24.6, transakeye 205— 206.25, żądano 209, 
poszukiwano 202, 5 proc. m. Warszawy, wart. 
kup. 1.97,-transakeye 229— 232, żądano 235, 
poszukiwano 220, 4 i pół proc. m. Warszaw} 
wartość kup. 1.77.3, transakeye 193— 185.

Zurych. P. A . T. Kursa początkowo dewiz. 
Berlin 14 (IS.Hb, Me,T*yo!an 30.75 (30.75), Pra
ga. 12.40 (12.25),; Budapeszt 3.10 (3.10), W ar
szawa 3 (3.10), Wiedeń 3.95 (3.90).

KSIĘŻA  ZATRZYM UJĄCY SIĘ W  KRA
KO W IE  mogą, otrzymać r  o cl eg przy kościółku
Bożego Mćłosieidzia na Smoleńsku. 1748

155*. Ow
ss jń ia fs  iw .  i . d l i  (ta d la  d i i « t i

ordynuje w  KABSEL 175Ł.

D r. m L Z i m
ordfisisje jak dawr.:ej w Truskaw eu.

WALSE K H O M S B Z E iF
.‘triawH Darześcijaiiskiuj Spiiłki handl.

v j

odbęuzio się dnia 21 czerwca o godzinie 5-tej 
po południu w lokalu Koła Miesźczańsldego 
przy ui. Jagiellońskiej 1. 9 IL p. z następu

jącym porządkiem obrad ;
1. Sprawozdanie Dyrekcyi i Rady Nadzorczej,
2. Zmiana Statutu,
3. Wybór nowych członk. do Rody Nadzorczej*
4. Wnioski i intorpelaeye.

Z a  R a d ę  N a d z o r c z ą *  
Sekretarz: Prezes

Kadjańrz Ogorzały. Witold SobOiewskl

Za Dyi-ekcyę: V/tadysŁaw Falek*

Z KWIATKOWSKICH

ZOFlK H l r T M S K S C e
żona profesora pimnazyalnags w Orłowo]

po długich a ciężkich cierpieniach zasnęła 
f  Panu dn. 21 maja 1920 r. w Radymnie, 

przeżywszy lat 32.

Pogrzeb odbył się dnia 28 maj; 19żO r. 
w  Radymnie, o czem zawiadamia Kre

wnych, Przyjaciół i Znajomy-h
R odzina.

Z WAHZESZICIEWICZdW

ADELI F i§ ® E iiS Z Q !A
w

wdena po profesorze
p r z e ż y w s z y  la t  64, p o  d łu g ie j a  c ię ż k ie j 
c h o ro b ie , o p a trzo n a  św . S ak ram en tam i, 
zasn ę ła  w  Panu  dn ia 12 c z e rw c a  1920 r.

Nabeżoćstwo żolosita
przy zw ło kac li odpraw ionem  zo f la n ie  w p o n ied z ia łe k  
d n ia  14-g c  czerw ca 1920  o  godzin ie  10-toJ rano w ka
p lic y  cracn la łw ej, p o częc i nuBląpi ek sp o rta eya  wprost 
sm raitrsce 'w iscznego spoczynku, na kW re-lo  smutne 
o b iz ę d y  strosliaiie dzieci i wnuki zap rasza ją  Krewnych, 

Przyjąć ul i Znajcmych.

Zakład po^TMbowy »Concordia* Jana W olego .

Z HAUSErÓw

JOZEFA f/SOPHiACKA
wdów? po prezyle icia m. Lwowa

przeżyws7.y l a t  ” 4, o p a t r z o m  św. Sakra
mentami, zasnęła w  r>anu d. 11 czerwca 

1920 r w  Krakowie.
W yprow adzen ie zw łok 7. kapiiey na cm en taran na m iej- 

wdeczuego spoczynku nastąpi w  n iedzielę d. 13 bm. 
o godzin ie 5-ej po południu,

K A B O Ż E W S T W O
odprawionem zoslauic w  pon ia lz ia łek  dnia 14-go btn 
o godzin ie 3-ej rano w  kościele O O. Karm elitów na 

Fiasku

Zofcłc* pogrzebowy „Utmeordła* J«Qb

! KifiSŁTśfSS&i

I O O

s a m o e h o d ó w  ciężaro w ych
o  ładydze 3 a o  4 ton na pełnych issmrch

=  pSenuszorzędnycli fs.bryk jak : = = = = =

B E W Z . g a S E H f i l j ,  H O E C H ,

P 8x i,  o p e l ,  P & N 3 , w w f lY ,  naaigti, 
BERO H ftH H , H f lH ia ,  ŁŁ€»YO ł t. eS. 

u  aatycńiKisst do odstąpienia firma:

T t c m a i Z N Y  d o m  h a m o ł O w y

„ a u t o -  % m u &i

1S11

w  i C r a k o w i e , u lic a  S ła ta H o ia s k a  142.



?tr. 1 * ® Ł O S  *  * n i a  1 4  c z e r w c a  1 9 2 0  r o k * " N r .  1 4 0

qo*^

Jaz dachowy O c h r o n a  p r z e d  p s s ł m y c i e m .

Inżynier wodnych
 saK sn !aa ,-ir.:iir

znanej wiedeńskiej tirray spcoya iie] I. Pfletsc-iinger i S.j. Wiedeń III. Ungargassa 10,

objeżdża w czasie oń 1— 2S czerwca fc. r. Siąsk, PcSskę i Bzechesłowaey?
esiem objęcia wykonania projektów na 17"9

Z a k ła d y  w o d n o -s iln ic o w e  i b u d o w le  p rze m y s ło w e
wszelkiego rodzaju, jak urządzenia iariakowet szlifowanie drzewa, młyny itd.
e n e e v a lls «a  do budowy najnowszych j a z ó w  w ruchomej i stałej ltonstnskcyi (jaiy duchowe)

r-otrin lu H w a r iin  n o d m v w a ń . z ry w a n ia  b r z e g ó w  i  t. d.,

iZKOUiiUllYtli i a/-.vj yf ? Pu "  ŁŁi “ * I > » , , , ,, , . c
naturalnego postępowanią, p r r f  pomocy tanich tablic drewnianych.

Zgłoszenia i telegramy nadsyłać do p. Inż. Augusta Laufora pod adresem A. Folgnera, Ciaszyn, 
/.głoszenia s^ boka jg  Śląsk Cieszyński n a jd a le j do 20 czerwca 1020.

Informacye. prospekty, relcrcimye w odnośnych sprawach bezpłatnie.

włolnych i wy*xkoLonyeh po- 
wnkuje filę. ZgiosMula do biara 
.Promień* u). Garbar»ka L. 20. 

pod „Hafeiarku". 1796

FORTEPIAN
krótki, krzyżowy, okazyj
nie do sprzedania w skła
dzie fortepianów Heleny 

Smolarskie! Wolska 7.
• 1678

MASZYNA
■ drukarska ■
dwucyliadrowa (na dwie streny wykładająca) 

marki K@enig a Bauarai nas 
m gr a 710  1 @20 m m

£ = =  d ®  s p a r s ^ d a s i i a  s

Drukarnia P©lska T.
Starocfrad IPamorze) Ckojniska Ł. 9.

Ż a d a jc ie  f t j k g  n a j le p s z e g o ^ m y d ła  

t o a le t o w e g o  p r z e t łu s z c z o n e g o

„ S  P  E I  K “
Z FABRYKI „MAGNOLIA"

•raz n j<Ua toaletowe: „Liliowe mleczne". 
„Kwa", „Magnolia", „Perfum eryjne",„Kosm e.- 
HognoUa", zawierające 8O»;0 tlnszeza, pasie do 
x^feAw m arka „Ewa", pastę, Po podłóg marka 

„Ewa".
Reprezentaeya na Maiopol. I Śląsk Ciesz.:

A. J. Lewiński, Kraków. Starowiślna 35.

Z -JU f lW  III IW IM
P R Z E D S I Ę B I O R S T W O

T E G H ^ i C Z N O -

H A N D L O W E
W t  LWOWIE 167A 

UL. L W O W S K A  L. 48.
  DOSTARCZ/L------

P Ł U G I

D n ia  2 0  c z e r w c a  o g o d zin ie  1 0  .p r z e d  p o łu d n ie m
odbątJze aię w lokalu Stowarzyiioeia hauczyoidek 

ul. i-armelickn €2 I. p

z w y c z a j n e  w a l n e  Z g r o m a d z e n ie

CZŁONKÓW
w  b a r d z o  u a ż a y c S i s p r a w a c h .

W razie brafen kompielu. odludzie się ponowne Walne Zgro
madzenie w tym samym dniu i z tym samym porządkiem dzien
nym o godz. 101/2, buz T zględn na iiość obecnych członków. 1794

© b © r @  c a ł a
p e łn e j  k rw i,  r a s y  l im e n łh a l  Ł  { . :

21 k rów , 7 Jałówek i 16 sieiąt
s p rz e d a  Zarząd dóbr Witkow ce folwark Iwierzyce 

p. Ropczyce st. Sędziszów. 1768

dzierżawy 250 do 1C0O 
morgów gruntu w pobliżu 

cukrowni. Zgłoszenia: 
B ak fił D ębica. 1774

Fortepiany, Piania,
Fisharmonie

Sprzedaż, aaratana, wyna- 
jaim. Kupuje także bistru- 
menty używane. — Skład 
fortepianów Heleny Smo
larskiej, Wolska 7. 1429

Misja francuska
dla eniigracyi robotniczej
do Francy i pos2ufcuje sekretarki 
lub sekreter*a piszących biegle 
na „Ur^er.rootf*4 po francusnu , 
i ro polska, — Ptsca według 
' uzdolnienia 1000 -2000 Mk. 

Zgłoszeniu ul. Podzamcze 1. 30 
od godz, !0 -1*2. 1750

S f e z c z ę ś S i w a
wdowa obłożnie etiorn od kil
ku latm  artcetyzm i reumatyzm 
nie mając żadnych środków do 
życia i leczenia się uprasza li
tościwe serca o nrntcryalną po
moc do Adm. pod „Wdowa* 

1-J2S?

P o k o j u
s p ia t e m  kuchennym
poszukuje młode, bez

dzietne małżeństwo. 
Łaskawe zgłoszenia S. O. 
Admin „Głosu Narodu*.

Biedna wdowa
i  4-giem dzieci prosi lito
ściwe serca o wsparcie. 
Łaskawe datki przyjmuje 
Adm. „Gł. N.“ dl* Maryi K.

Nędza slwiardzona

mmmm

Dział XI. Budowfano-kwoterunkowy D. 0. Gen. Kraków.

L. 1767*/VUI.

Przetarg ofertowy
n a  d o s t a w ą  d r z e w a  © p a S o w e g o .

Dział XI. Sudawl.-kwater. Okr. Gan. Kraków zakupi nnstęjjojąoe ilaści:

Dla wojskowego Nadzoru 
bulowlanego

Zapotrzebowanie 
drzewa opałowego

Ilość mająca być dostarczona w czasie od 
1 lipca br. do końca stycznia 1D2. w ró
wnych rat. mics. loco obok nazwune stacje

twarde miękkie drz
.

5 W O

W .
twarde miękkie

w  m. q. w in. q.

35.000 9.800 5.000 1.400
B och n ia ...................... 4.410 1.330 630 190
Tarnów ....................... 10.500 1.330 1.500 190
D ę b i c a ....................... 3.290 1.330 470 190
R zeszów ...................... 7.420 1.6S0 1.060 240
Sanok ........................... 5.180 1.330 740 190
Now y Sąez . . . . 3.220 1.330 460 190
Nowy T a r g ............... 4.900 1.630 70!) 210
W a d o w ic e ................... 10.500 1.680 1:500 240
Bielsko . ................... 10.500 Go0 1.500 90
Oświęcim . . . . . . 0.300 630 900 90

Razem . . . 101.220 22.750 14.460 3.250

Oferty pisemne, zapieczętowane wraz z 5% wadium wartości oferowanej 
ilości drzewa należy wnosić do rąk Szefa Działu XI. 1). O. Gen. ul. Pawia 1. 3 
do dnia 19 czerwca b. r. pod napisem „Oferta na do3!awę drzewu opałowego**. 
Oferta może opiewać na całą ilość albo część, jednak najmniej 1000 ni. q. — 
Drzewo oferowane musi być zdrowe, suche, w  łupkach o średnicy najmniej 
10 cm. a długości 1 m.

O ile drzewo nie jest zupełnie suche należy podać w jakim stanie się znaj
duje i ciężar 1 m. q. Jeżeli oferta opiewa w ilościach wagonowych należy po
dać ilość ni. q. w  wagonie a 10.000 kg. Oferta opiewać powinna na drzewo 
loco stacja wyładowcza w przeciwnym wypadku należy dokładnie podać stacje 
załadowcze i ilość która ma być w każdej stacji załadowana.

Oferent jest zobowiązany po zatwierdzeniu oferty uzupełnić złożone wa- 
djum do wysokości 10°/o jako zabezpieczenie dotrzymania warunków umowy.

Zapłata zł dostarczone drzewo następować będzie w Komisji Gospodar
czej Działu XI. Budowl.-kwater. D. O. G. po należytym odbiorze każdej partji 
drzewa za kwitem ostemplowanym na koszt dostawcy według skali II i III. 
Wyjaśnienia dotyczące powyższej dostawy udziela W jTdz. V III. Jziału XI. Bu- 

v<l owl.-kwater. Pawia J. 3.

S z e f  D z i a ł u  X I . 1793
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A f e t o i n o t o l l i ś c I  I  

D n ia  2 0  c z e r w c a  1 8 2 0  r . o d b ę d zie  s ię  p ie r w s z e  w  P o ls c e

Kwiatowe Korso samochodowe w Krakowie
a a  d o c h ó d  P o l i k t e g e  S t a ł e g o  K r z y ż a .  1791 

Z g ło s z e n i*  p rz y jm u je  s ie  i u d z ie la  in fe rm a c y i u  firm  : 

Auto star S ła w k o w  sk a  32. Bsnr P o d w a le  i Eihapa P i ja r s k a  4.

r T 7 T f T T m m i T m y r ? m m T m 7 y Y Y T Y

DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY
Wi*,Fbr|aiisl.43 J  U irR IV < :7 n 2 fQ id  Kralćw.Fhryaiiala43

lelefon f i .  2038 ” 1 WI lŁ l iU u £ > C  B0 U s\ ! Telefon N- 2038
1. o . o- 179*2

Z a ł a t w i a  w s z e lk ie  t r a n s a k e y e , w c h o u zc o e  w  z a k r e s  b a n k o w o ś c i. 
=  Finansuje średn ie przedsiębiorstw a, p rzem ysłow e. =

Przyjmuje wpłaty na pożyczką odrodzenia "a warunkach ::

Z a k ła d

Piotr Palka‘d-.p& ^
w Krakowie, ul. Fieryańska 26.

(wejście od ul. i w .  Marka ) 1879
kapuJa, sprzadaj* i przyjmują w komis meble, dywany, ma
teraca i inne dskorćcys. Wykanuja wszelkie reboty w za
kres zawodu wefcsiłzącs, tik w miejscu jak I na prawineyf. 

tVażnc d la  w y je ż d ża ją c y c h !
Jak w  latach poprzednich, tak i teraz przez czas wakacyjny 
przyjmuje wszelkie zlec nia t. J. przeróbki i nzupetn. nowe. 

W ykow an łe  i. :im ieiiK c. Ceny M nJarkow ane.

W I K T O R  S E O Ł A C Z E K
dawnie) wę Lwowie, obceale
Kraków, tw. Anny 4
poleca po cenach konkurencyjnych:

PMfna biała na bieliznę i na przpściarsdła bez 
izwu. Zefiry, pKeienka, druki i ezlordy kolorowe. 

Klot cz irny na padszswki.
M ataryały  na ubrania i tuknie dam?kio. 

PoAczochy da makia I dla dzieci. Skarpetki.
N id  de szycia na szpulkach. 

S zn u ro w ad ła  czarne d n  bucików bardzo 
si lne.

Próbki posyłam za poprzetbiiem nadesłaniem 10 M, 
które zwracam, gdy mi próbki zostr.ną do 14 dni ode

słane.
Wysyłam 'łv»7ędzie do ca!ej Polski, za zaliczką, przy 
nadesłaniu odpowiedniego zadatku razem z zamówie

niem.
Kółkom rolnlizym. Emirom 1 KoniDmoin

znaczny opnst. 160ft

B S  M le k a  k a żfią  ilość
za umówioną cenę ,7u

S dostawą do Krakowakoieją lub furmanką 
« = = =  p o s z u k u j e  ===== =
Zarząd mleczarń B. Pytla

K raków , P lac W . W . Świętych 9  10.
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I Maszyny syslemn §
! Schickev-ena wy- IB
j rabia od roku 1850. *
| (Schirkeysenwei1)!) g
! i doHf.Mcta 9VI
! maszyny do eksploalacyi ^  
i i do prasowania torfu ®  
[ o sprawności do 40.009 lub 11 
t lOO.OfM) cegiełek dziennie, g
| Dostawa szybka, cręficio- 
j wo natychmiastowa. gj

W sze lk ich  w y ja śn ień  2  
! udziela zastępca na Polskę ^

! D .  D i n c e d  1
! m i K rakow ie

ladziwiłlowNkR 8 1
Telefon 543. 1334

Zubożała wdowa
i  córką, dotknięta ciężką 
■erwową chor bą udaje się 
do serc sz n wnycb roda
ków, patry. tów z błagalną
prośbą o pomoc w wiel
kim niedostatku i braku 
funduszówn? kurreyę lejtc 

Kryaiyna Lange?.
Lsskawe datki proszę natisyfai 
do a ministr, .Głosu Kł*ro<hj“.

T F H a h u P
handel marek bo ztcwyeh

przł-aierłono do nn,«.-eg<i loi alu
obe.nie Lyf.ek  L. 9

Pasaż ; U*Ia’ a. 1723

H a n d i o w a  S p ć ł k a  A k c y j n a  „ I m p e x “  w  K r a k o w i e .

PODWYŻSZENIE KAPITAŁU AKCYJNEGO
. z Mmrgk4 , 20® , 0*50 i r a  3, 40® . ® ® ®

w drodze emisyj 30.090 sztuk akeji po Marek 140-—  nominalnej wartości.

II. Nadzwyczajne W alae Zgromadzenie akejonarjuszy Handlowej Spółki Akcyjnej n IN P S X M w Krakowie 
ucliwabło pod warunki ?in zalwierd/cnia rządowego podwyższenie dotychczasowego ■ kapitału akcyjnego 
z 4 ,330 .000#  M k. na 8.40it.©SV l-iik. i poleciło Radzie Nadzorczej oznaczenie warunków i czasu emisji.

Na podstawie powyższej uchwały i ze zastrzeżeniem zatwierdzenia rządowego rozpisuje się

dla Marek 4,200.000 III. emisyji pod następującymi warunkami:
1) Kurs emisyjny akcji dla dotychczasowych akcjonariuszy wynosi za sztukę Mk. 190'— i 5% -owe od

setki od nominalnej wartości 140 Mk. liczone od dnia 1. lipca 1010 do dn>a wpłacenia zaś dla nowych clccjo-- 
narjuszy za sztukę 230'— Mk i 5a/#-owe odse'ki od nominalnej wertości 140 Mk. liczone od dnia lTipca 1919 
do dnia wpłacenia.

2) Akcje nowej emisji będą rozdzielone pomiędzy obecnych nkcjonarjuszy w  ten sposób, iż każdy do
tychczas o w y a  k ci n n n rjusz ma prawo poboru jednej nowej akcji na jedną akcję poprzednich emisji.

3) Jeżeli akcjo nowej emisji nie bedą rozebrane w całości przez obecnych akcjonnrjuszy, nastąpi przy
dział pozostałej ilości akcii im rzecz innych subskrybentów przez Radę Nadzorczą Suółki.

4) Nowe akcje uczestniczą w zyskach Handlowej Spółki Akcyjnej „Tmpex“ pocztjwszy od dnia rozpoczę
cia działalności Spółki na równi ze staremi akciami.

5) Term in subskrypcji upływa z d n lę e a  1S. CSAfersa 1920. W  tym dniu subskrypcje będą zamknięte
6) Akcje muszą być przy subskrypcji pełno i galówką wpłacone z odsetkami wedle punktu 1.
7) Rada Nadzorcza zastrzega sobie akcje suskrybowane a nie objęle prawem poboru przydzielić sub

skrybentom według S4vega uznauia.
8) Przydział akcji nastąpi najnóżniej w ciągu 14 dni po otrzymaniu zatwierdzenia rządowego. Kwoty 

wpłacone na nieuwzgłędnione subskrypcje będą zwrócone do dni 14-lu ro  uskutecznieniu przydziału wraz 
3% odsetkami. To samo postanowienie bed/.io miało zastosowanie we wypadku nicuzyskania zatwierdzenia 
rządowego co do podwyższenia kapitału akcyjnego.

I

SUBSKRYPCJE PRZYJMUJE W  K R A K O W I E :
S p ó ł k a  „ i G a p s a t ! 4*  w  s w e r . - *  u l .  S t r a s o m  L r i s ,
F ś B i a  S 5 s  t̂ Ss łs  E i r s j o w e g j c ,
FHia BasitżM » paesw)isS®ttfes,©»
B a n i! 8*ki Ł  f l . ,
F i K a  ! 3 5 s n * f «  if1i?2f O f ( ? .« « « : « ; < » ,  *.

Ib a s T ik  K © i a ^ P a j 5 ^ i t y ,
P i S i a  W 3 ® ' ^ ;a j ? k f e c s ©  a a s i k t a  Z w i ą z k o w e 3 © ,
P i t B a  J S c '  c .
F H i t ó  mwjiSiZigG  * ' 3 w a * s s y i ś s 7®  c 4 « r k « r ,
l e i * j a  B s i s i R a  o i b s - o t e w f t g ^ r

! B a » » S « .r - w f7 H .  S i t j j r - a r  r S k s ,
U r a l k © « f r , 2 f ł ^  S t a w a r z f s s g n i o  S - i s r j > c ó « f , C s r ia C fs J ę a  1 3 .
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